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Początek bliskiego końca.
S ytuacja  parlam entarna w Austryi pogor­

szyła sa© znowu z powodu stanowiska, jakie 
we środę wobec przedłożenia zapomogowego, 
zajęli w kemisyi budżetowej: pos, D e r s c b a t t a ,  
imieniem memieck ej partyi ludowej. . poseł 
P a l f f y ,  imieniem konserwatywnej większej 
własności. Skutkiem tego w oyskusyi szczegó­
łowej, która rozpocząć się ma dzisiaj wieczór 
u ad przedłożeniem zapnmogowem w komisyi 
budżetowej, wnększość ośw adczj się z pewno­
ścią p r z e c i w k o  pożyczce. 69 milionów kor., 
a zezwoli na wvdauie renty amortyzacyjnej 
tylko w wysokości rzeczywistego kredytu na 
kieski elementarne Znikł temsamem na razie 
nadzieje rządu co do pozyskania większości 
komisyjnej dla refundowania Wobec tego przy­
puszczano nawet, — jak  wiedeńskie dzienniki 
donoszą — że rząd me dopnśei w komisyi bu­
dżetowej do głosowania nad przedłożeniem za- 
pomogowem. i uprzedzając swoją klęskę, odro 
czy i u ż  dzisiaj sesyę parlam entarną Podobno 
jednak rząd zmiep'ł swoje postanowienie i chcąc 
mieć „czyste ręce“ — czekać będzie cierpliwie, 
aż parlam ent sam uczyni się niezdolnym do 
pracy, i dlatego Dr. Koerber dopiero w e  e t o -  
r e k  odroczy ourad* Izby „ n a  c z a s  n i e o ­
g r a n i c z o n y " .

Czy i w jakim stopniu spełnią się te prze­
powiednie. — dowiemy się zaDewnie. w części 
przynajmniej, z przebiegu dzis:eiszego p o je ­
dzenia Rady państwa.

Senat austry łck i, — Izba panów, dała znak 
'jc ia . Ks. S c h o e n n b u r g ,  jak nam już śro­

dowe depesze doniosły, wystąpił z wnioskiem 
nagłym o wybranie komisyi, któraby zajęła się 
zm.aną regulaminu obrad obu Izb Rady pań­
stwa. Rozchodzi się tu taj wnioskodawcy o zmianę 
tych papae:rafow regnhm inu parlamentarnego, 
które zastrzegają pif rwszeństwo dla p r z e d  ł o ­
ż e ń  r z ą d o w y c h .  Tymczasem, jak doświad 
czenie pouczyło, zastrzeżenie to nie ma żadnego 
znaczenia, gdyż obstrakcyjne stronnictwa zasy­
pują prezydyum potokiem nagłych wniosków, 
które nie dopuszczają na porządek dzienny 
żadnych przeałożeń rządowych, nie wyjmując 
budżetu i kontygentn rekruta. Sautkiem tego 
parlam ent skazany zostaje na bezczynność. 
W jakim ducha doznać mają zmmny dotyczące 
paragraiy reguiamii u, — tego nie powiedział 
ks Scl enbu-g ani w wniosku samym, atń 
w motywach które wyłuszczył w uzasadnieniu 
wniosku. Zawyrokować ma o tem komisy*, którą 
rzeczywiście wczoraj w Izbie panów wyjbr.y.. ■ 
Z posłów polskich należy do niej t t i . Pinińsiii.

Prasa wiedeńska podnosi jeanozgoanie podo­
bieństwo wniosku ks. Sckoenburga do wniosku 
regulaminowego hr Tiszy. W obu wypadkach 
rozchodzi się o uchylanie przedłnżeń rządowych 
od obstrukcji i w obu obrano tę samą niemal 
metodę traktow ania sprawy. Tylko podczas srdy 
h r Tisza swój wniosek przeforsował już w Sej­
mie węgierskim, to wnio-ek ks. Schoeuburga 
czekają w austryackiej Izbie poselskiej losy 
tak niepewne, że przywiązywać można do ri ego 
znaczenie co naiwvżej czysto akademickie.

Sa to, z l&je się, ostatuie przebłyski żywo­
tności obecnego parlam entu austryackiego. Co­
raz też poważniejsze można mieć w ątD l'w o śc \ 
czy dokona on żywota w snosób naturalny, 
1‘rawdopodnbnie rząd przyjdzie mu z pomucą 
i nie pozwoli mu się męczyć... zbyt długo, aż 
do końca jego sześciolecia. Stoimy, zdaje się, 
wobec początku bl'Sk»ego już końca tego par­
lamentu.

Za wiele hala-sic.
Wczoraj zaalarmowaną została opinia publi­

czna sensacyjnym telegramem, który w stano­
wczy sposób doniósł o rzekomo poważnym kon­
flikcie pomiędzy Austryą a Turcyą. Mianowicie 
doniesiono, iakoby w porcie albańskim Skutari 
urzędnicy tureccy i żandarmi p r z e s z k o d z i l i  
p r z e m o c ą  w y s ł a n i u  p o c z t y  a u s t r y a ­
c k i e j . — Ambasador austro-wegierski w Kon­
stantynopolu bar. Calice zażądać miał jeszcze 
dnia 5 b. m. d o t r z e c b  d n i  usunięcia i u- 
karania dyrektora ceł i szefa żandarmeryi. 
T e r m i n  u p ł y w a ł  d z i ś  wr n o c y .  Na wy­
padek. gdyoy zadośćuczynienie nie zostało da­
ne, e s k a d r a  a u s t r y a c k a  w P o  1 i o trz y -  
m a ł a ł a  r o z k a z  o d p ł y n i ę c i a  do  S k u -  
t a r i .

W gouziu po nadejściu tego telegramu, 
który zwiastował burzę, rozjaśnił się horyzont 
polityczny, okazało się bowiem, że zrobiono 
wiele hałasu o nic, a w każdym razie o dro­
bne zajście. Władze tureckie zawsze spoglądały 
podejrzliwem okiem na urzędy pocztowe, t. zw. 
filie europejskich mocarstw a podejrzliwość ta  
wzrosła obecnie skutkiem zamieszek w Mace- 
donfi tudzież połączonej z niemi ag itac ji. W ła­
dze tureckie często na zwykły donos zatrzy- 
mnją posyłki pocztowe i listy z Europy i o- 
tw ierają je dla zbadania ich zawartości lub 
treści. I w tym wypadku T u rc ja  postąpiła we­
dle dawnego zwyczaju wobec Austryi, a uczy­
niła to już kilka razy w ostatnich czasach.

Czy i o ile podejrzenia władz tureckich były 
uzasadnione, również czy krok ten zgadza się 
z konw encjam i, zaw anem i pomiędzy Turcyą a 
mocarstwami europejskiemu nie będziemy roz­
trząsać, podajemy tylko na podstawie informa­
c ji, które dotąd nadeszły, iako fakt, że dyre­
ktor tureckiego urzędu cłowego w Skntari przy 
pomocy naczelnika żandarmeryi zaczął od pe­
wnego czasu utiudniać ruch austrjack iej po­
czty w w..aiecie skntarskim. obecnie zaś za­
brał posyłki i listy poczty austryackiej, ażeby 
j e  o t w o r z y ć  i z b a d a ć .  Austryacki amba­
sador w Konstantynopolu, bar. Calice. podniósł 
przeciwko temu wobec w. wezyra energiczny 
protest, ale podobno nie wręczył Porcie noty, 
grożącej represaliami, lecz poprzestał na ustnem 
zażaleniu, które, jak się zdaje, odni“sie pożą­
dany skutek

Co do rozkazu mobilizacji, który otrzymała 
austrracka eskadra, leżąca na kotwicy pod roz­
kazami kontradm irała Pietrnskiego pod Fasana. 
aoło Foli, to wiedeński dziennik „Zeit“ podaje 
dwie wersye na podstawie dobrych, jak tw ier­
dzi, informacyj. Otóż eskadra owa otrzymała 
rzeczywiście rożka/ mobilizacji, al* p o b i l i  
z a e y  i p r ó b u  ej .  Tego rodzaju mobilizacy* 
zdarzają się często, obecnie zaś. gdy na czele 
floty austriack iej stanął nowy komendant, hr. 
M o n t e c u c c o 1 i, - próbną mobilizacyę zarzą­
dził dla przekonania się o sprawności floty. 
Wedle arngtej wersyi miało w ostatnich cza­
sach nastąpić pomiędzy A ustryą a Turcyą p e ­
w n e  n a p r ę ż e n i e  -lak wielkie naprężenie 
to osiągnęR napięcie, nie wiadomo gdyż au- 
austryacka dyplomacya milczy o niera; ograni­
czyło się ono może tylko do zatargu w Skuta- 
ri. „To jedno — pisze „Zeit“ — wydaje się 
pewnem, że dyplom?"ya austro-węgierska uwa­
żać mogła za pożądane silniejsze rozwinięcie 
środków, któremi rozporządza monarchia. W ta ­
kim związku mobińzacya eskadry czym w ra­
żenie wyraźnego znak" za pomocą kołka z 
płotu".

Tymczasem to samo pismo donosi, że eska­
dra w Fasanie otrzymała o d w u ł a n . e  r o z ­
k a z u  m o b i l i z a c y j n e g o  1 pozostaje dalei 
na miejscu. Do tej wiadomości dodaje „Zeit-‘ j 
na podstawie dziwacznej logiki uwagę, że Au 
strya chciała rzeczywiście urządzić demonstra 
cyę, która stała się bezprzedmiotową tylko 
dzięki cofnięciu się rychłemu Turcyi. Najwa

żmejsza w tej sprawie okolicznością, świadczą­
cą że zatarg  pomiędzy A ustryą a Turcyą ma 
niewielkie znacz* nie. jest fakt, że organ mini 
sterstwa spraw zagranicznych wiedeński „Frem 
denblatt" — dotąd przynajmniej — milczeniem 
zbył całe to zajście.

Krzyżackie sztuczki.
/■ -y

Rząd p ru sk i. gdy zamierza dopuścić się wy­
jął kowo brutalnego gwałtu na ludności polskiej, 
gw ałtu, któryby nawet na twarzach junkrów 
w Sejmie pruskim wywołać mógł rnmicniec po­
zornego ; wstyd u , iakiego zwykle chwyta się 
sposobu: Zdaje wydanie dotyczącego rozporzą­
dzenia na władzę prowincjonalną, nieraz nawet 
podrzędną, i czeka petem ,/co z tego wyniknie. 
.Teżeli rozporządzenie takie wywoła w ielkie obu­
rzenie, jeżeli zanosi się na to. że stanie się 
głośnem i zwrócić może Fnropie uwagę na bar­
barzyństwo pruskie, rząd z miną poczciwca 
oświadcza publicznie, że nic o tern nie wiedział 
że jest t.o tylko samowolny krok niższych or­
ganów admini R.raoyjnych. Gdy atoli gwałt taki 
z rozmaitych przypadkowych nieraz przyczyn 
ujdzie ogólnej uwagi, lub gdy opinia publiczna 
z nim się oswoi, rząd rychło daje mu swoją 
aprobatę i wprowadza go w życie we wszyst­
kich dzielnicach polskich na zawsze, nieodwo­
łalnie.

Zdaje się, że obecnie znów stoimy wobec ta ­
kiego wypadku

Przed kilku miesiącami podaliśmy za gazeta­
mi póznaiiskiemi (reść rozporządzenia, wydanego 
przez regencję gdańską, które zabrania nauczy­
cielom Polakom u ż y w a n i a  j ę z y k a  p o l ­
s k i e g o  w d o m u ,  r o z m a w i a n i a  p o  p o l ­
s k u  z ż o n ą ,  d z i e ć m i ,  r o d z e ń s t w e m  i 
s ł n ż b ą.

Okrotny ten wprost ukaz wywołał wówczas 
ogromne oburzenie w całej prasie po lsk iej, w 
znacznej części prasy niemieckiej zaś ostrą k ry ­
tykę lut) powątpiewanie, czy jest rzeczywiście 
• n t e n t y c z n y .  Rząd pruski zachował wobec 
tego dyplomatyczne milczenie

leraz  przed kdku dniam i, podczas dyskusyi 
w obronie Sokołów w Sejmie prasuim . wspo­
mniał o tym ukazie poseł polski ks. prałat Sty- 
cbel, wspomnia mimochodem, pozostawiając na- 
leżYte napiętnowanie do chwiń w które* Koio 
polskie zgłosi w tej spraw 5c osobną in terpe­
lację.

I ta  atoli krótka wzmia ka wystarczyła już, 
aby poruszyć nuwoi o tv a . ty m  przeciwników 
ludności polskiej. Widać było, że uczuli coś na 
kształt w s t y d u ,  a conajmniej obawę przed 
sądem opinii świata cywilizowanego Poseł I r m-  
1 e r zaznaczył. że nie przypuszcza, iżby rząd 
m ó g ł  b y ć  t a k  n i e r o z s ą d n y m  i w y d a ­
w a ć  l e g o  r o d z a j u  r o z p o r z ą d z e n i a  

Minister oświaty dr Studt zrozumiał dobrze 
tę wskazówkę i — w y p a r ł  s i ę  o w e g o  ro z ­
p o r z ą d z e n i a .  Oświadczył zaraz, że on o 
niem nic nie wie. że w każdym razie nie zo­
stało odo wydane przez nnnistei stwo oświaty.

Tym razem atoli to wyparcie się bezprzy­
kładnego gwałtu nie ubne sprawy. Liberalne 
pismo niemieckie w Poznaniu. „Neueste Nach- 
richten". przytoczyło natychmiast owo rozpo­
rządzenie w dosłownem brzmieniu, z wTszystkie- 
mi podpisami i sygnaturami urzędowemi. Wo­
bec tego Dawet otgan, tak wrogo usposobiony 
dla Polaków, jakim  jest „Berliuer Tageblatt", 
zarzuca ministrowi Studtowi „niedbalstwo" lub 
„słabą pamięć" i pisze, że ’"imo wyparcia się 
owego rozporządzenia, on tylko jest za nie od­
powiedzialny.

Uczciwa „Koelnische t  olkszeitung" 1 akie zaś 
dodaje od siebie uwagi:

„Nietylko poseł dr Irraer i partya konserwa­

tywna, ale 8ejm cały publiKacyą tą  zająć się 
będzie musiał. Stoimy bowiem wobec systemu, 
który jest w p r o s t  n i e  d o  z n i e s i e n i a  i 
który okazuje swą słabość właśnie przez taką 
przesadę. Kto tylko w reprezentacji narodu 
niemieckiego posiada poczucie o s o b i s t e j  
w o l n o ś c i  1 p o c z u c i e  o b o w i ą z k u  o- 
b r o n y  ż y c i a  d o m o w e g o  przeciw oburza­
jącemu gwałtowi, ten głos podnieść będzie mu­
siał przeciw takiemu D a t w o r o w i ,  s p ł o d z o ­
n e m u  p r z e z  p r z e s a d n e  n a r o d o w e  p o ­
c z u c i e ,  Wszelkie partyjne różnice muszą wo­
bec tego zamilknąć, a poczucie wolności oby­
watelskiej powinno wystąpić przeciw takiej t y- 
r a ń s k i e j  b i u r o k r a c y r .

Rychłe już zapewne obrady nad dotyczącą 
in terpelacją  okażą, o ile większość Sejmu pru­
skiego posiada ieszcze naprawdę uczucia, do 
których tak wymownie apeluje ten dziennik nad- 
reński.

System antipolski rządu pruskiego, posługu­
jący się takiemi sztuczkam i, napiętnował na 
środowem posiedzeniu pai lamentu niemieckiego 
podczas obrad nad budżetem poseł dr C z a r- 
l i ń s k i  Powiedział on mniej więcej, co nastę­
puje.

„Nowy oudżet także Polakom nie bardzo się 
podoba. Polacy nie będą sobi« nad tem głowy 
łamać, jak zapobiedz ciągłemu robieniu długów 
Dopiero wówczas weźmiemy udział w dotyczą­
cych pracach, gdy uwoln-em zostaniemy z k a j­
dan jakie na nas nałożyło ustawodawstwo. 
Ustawodawstwo antipolskie sprzeciwia się za­
sadom sprawiedliwości i nie stoi w zgodzie ani 
z konstytucyą Prns, ani Rzeszy. Spodziewam 
się, iż kanclerz Rzeszy napran i, co popsuł pru­
ski prezydent ministrów. 8 wiadomość narodowa 
u Polakow przecież nie jes t zbrodnią, a nawet 
praski m inister Hammerstein nie jest w stanie 
jej wytępić. Zgroza patrzeć na takie postępo­
wanie, uzasadniane „względami na niemiecką 
misyę kulturalną!" W żadnem stuleciu nie o 
śmielono się używać takich środków gwałtu 
przeciw bezbronnym klasom ludności, jakiemi 
posługują się Prusy

„Przed dwoma laty dał cesarz wr Paznauiu 
bardzo ważne przyrzeczenie, którego urzeczy­
w is tn ie n i od tego czasu nadaremnie oczekuje­
my. Cesarz powiedział iż rozkazak aby „sza­
nowano narodowa f.radyeye i właściwości" Ale 
jego nrzęauicy postępują wprost przeciwroie. 
D otyczą c« uchwałę parlamentu, któraby mogła 
nam pomó.lz w mysz,jcli prawach, /jeszcze cią­
gle leżY niekałatw i ma W Ra^zir ^Jriązkowęj. f

„Jeszcze fen;*# pan / la ry  paw, cdziisiein że 
uważam zar„ąd wojskowy za najrozumniejszy 
ze wszystkich (Wesołość) Dziś muszę swe zda­
nie zmienić. W zarządzie tym zapanował dziś 
również pewien rodzaj manii prześladowczej 
w stosunku do Polakow P r z e d ł o ż e n i e  
w s p r a w i e  p o d w y ż s z e n i a  c z y n n e g o  
s t a n n  a r a i s i  P o l a c y  o d r z u c a j ą .  Zabra­
no uam wszystkie prawa, któreśmy mieli. Nie 
ta niemi sposobami pozyskuje się sympatye! J e ­
żeli się nas wyjmuje z pod wszelkich prawę 
w ó w c z a s  n i e  m o ż n a  n a  n a s  t e ż  na-  
K ł a d a ć  c i ę ż a r ó w o  Musimy się ograniczyć 
do spełnienia obowiązków tylko przymuso­
wych."

Listy słowiańskie.
Praga, 7 grudnia. 

t.NiiWT ruch czeski ua Śląsku. — Pomysły przemysłow­
ców czeskich Ze sta tystyk i szko.nej).

Pamiętajmy zawsze o tem, że na ś lą aku u- 
rzędowa nawet statystyka naliczyła w ostat­
nim spisie 220.371 Polaków i 146.360 Czechów 
obok 296.670 Niemców. Nie możemy zapomnieć 
o tem. że w zagłębiu kai wińskiem żyje 29.O0C

naszych rodaków' ir£QQv Czechów. A jednas 
Czesi umieją za^yć. ważniejsze posterunki w’śród 
ludności polskiej a prasa ich żali się nawet., 
że przyrost Polaków na sląsku spowodowany 
jest w statystyce ,.niepiawidłowvm" spisem lu­
dności. Omawiając sprawozdanie cieszyńskiej 
Macierzy polskiej, prasa czeska n ir zapomniała 
podkreślić ustępu o szkołach polskich, matą- 
cych nas bronić przed zezechizowaniera. Toż i 
my baczyć musimy, jak to Czesi na Śląsku się 
organizują jak piaw  się dobijają, byśmy *ami 

| nic nie stracili, navcet coś z nimi razem zy­
skali.

narodzie czeskim na Śląsku żywo odzy­
w ają się hasła: podniesienia oświaty ludowej 
zdążającej uo sparaliżowania działalności klo- 
rykatno-niemieckiej. W imię kulturnej polityki 
ludowej pragną Czesi pracować po wioskach 
Wyrazem tych życzeń i haseł była uchwała na 
wiecu „politycznego klubu postępowego", w któ­
rej powiedziano: „będziemy dążyć do osiągnie 
cia lamodzielnego seminaryum nam zyctelskiego 
na Śląsku, utworzenia związku wójtów i but 
mistrzów, obalenia dotychczasowej biurokraty 
cznej germanizacyi, zmiany ustroju szkolnego 
i obalenia utrakwizmu Silnie stanw uy do walki 
przeciw germ anizacji kościelnej w dyecezyi 
wrocławskiej, dążyć będziemy do zmiany usta 
wy wyborczej i żądamy, aby na pisma czeskie 
rząd odpowiadał tylko po czesku" — W tyn, 
duchu walczyć i ręka w rękę z Czechami iść 
winui i Polacy.

Podziwiamy zawsze Czechów, że zdołali n 
siebie tak silnie rozwinąć przemysł narodowy 
który jes t dzisiaj podwaliną ich bytu materyal- 
nego a n?v'et fnarem życia narodowego. Prze­
mysł czeski wyj,*era dziś Niemców w ziemiach 
słowiańskich. Ukże dochodzą do tej przewagir 
Oto dwra przykłady. Pierwsza czeska spółka u- 
działowa znakomite ma dochody ze „słowiań­
skiej czekolady" Ujmuje zaś sobie odbiorców' 
patryotycznemi obrazkan.: Polak chętniej kupi 
czeską czekoladę z podobizną Kościuszki i Sieu- 
Kiewdcza. niż z uapisem niemieckim, dziecię 

j czeskie z obrazków czekoladowych poznaje 
| oblicze Żiżki, Riegera, Palackyego Drugi przy- 
kład. Właściciel wielkiej fabryki kawy żytniej 

I w Pradze, F i. Yydra. zapragnął poKonać Kathrei 
nera Każdemu swemu odbiorcy czeskiemu co 
rocznie kepi za 5 kor. jego towaru posyła co 
mies,ąc zeszyt pięknego pisemka literackiego 
za darmo. T al zyskał blisko 30.000 odbiorców 
czeskich. Dla Niemców wydaje osobne pisemko 
tsiemiecWe, dla ŚŁawień*św słowiańskie 
dwóch miesięcy zatrudnił już praca i pewną 
redakcje chorwacką, która po tak krótkim 
czasie 3000 odbiorcom nagrody rozsyła. Obe­
cnie tworzy ..en przemysłowiec redakcję  serb­
ską i polską' Zysk z początku mały. bo hono- 
rarya autorskie wiele kosztują, ale korzyść jest 
przecież zawsze jakaś, nie mówiąc już o wzmo­
żeniu się wpływu czeskiego w innych ziemiach 
słowiańskich

Macierz czeska zawsze jeszcze przoduje w wy­
chowaniu narodowem. W roku obecnym do jej 
szkół i ochrouek zapisało się 12 222 dzieci, a 
blisko drugie tyle kształci się w zakładach 
przez Maci°rz tylko wspieranych W szke^n 
ctwie wyższem spostrzegamy tu ta j podobne zja- 
wTisko. co na wszechnicach polskich: obniżanie 
się liczby prawników ^obecnie 1525), wzrost 
nagły cytry słuchaczów' filozoiii (1039 zwyczaj­
nych i 445 nadzwyczajnych). 0  tyle jednak 
kandydaci prascy są praktyczniejsi, że w ost? 
tnim roku 101 zdało egzamin nauczycielski, 
gdy w Krakowie i Lwowie razem przy blisko 
dw'a razy większej liczbie studentów zdało e- 
gzamin 52 zaledwie. Jeszcze i w tern są pra­
ktyczniejsi, że tłumnie garną się do nauk tech­
nicznych. Na czeskiei politechnice w Pradze 
zapisało się 7 )9  uczniów na inżynierstwo bu-

Jjtulwrk Stosink.

( ) b r t m a  s z t a n d a r u .
Mieszczańska, powieść historyczna.

4 dal«zy).

Młodzieniec chwycił podaną dłoń. do nst go­
rejących ją przytulił, przemocą u j ą .  w ramion? 
dziewoję, walczy z jej uporem, z jej wstydem... 
Broni się dziewczyna, jako podróżny przeą śpie­
wem syren się broni, a przecie syreni gło? mo 
cniejszy, niż rozum i miłość mocniejsza, niż ro­
zum. niż wszelka ludzka potęga. Broniła się. 
jafeo gałąź jabłoni, z której chłopie chce zerwać 
owoce Nikłe siły były, niczem ten opór wobec 
mocy Bzowskiego, wobec mocy miłości Spowił 
ją  ramionami usta jego przypadły do jej wi­
śniowych ust, a ten pocałunek rozłąk] był jako 
zakwit rozkoszny, jako pożar gorejący. Jeste­
stwo ludzkie „ako roślina, która zakwitła kwia­
tem istnienia pocałunki ukochanej, — życie 
ludzkie wszystkiem szczęściem zakwitło, upoje­
nie w dziewczęcych ustach i wszystek istnienia 
czar. I upiło się tych dwoje młodych rozkoszą 
pocałunku...

— O, o, o!
Ból, okropny ból. Ogniem głowa rozgorzała, 

w trefione włosy Bzowskiego wplątanych dwoje 
rąk. Straszliwą siłą ciągną te ręce za włosy, 
każdy włos wydzierany iskrą doIu głowę pali 
okropna, brutalna moc oderwała usta Bzow­
skiego od dziewczęcych ust. Krzy ;, przekleń­
stw o, wycie, kilku pachołków ladbiegło, w po­
wrozy Bzowskiega związał i. Chwycił parobek 
Kostkę za nogi wIpczi przez ogród, wlecze

! przez błoto, wlecze przez kałuże. Do dworu go 
! zawlekli, w ''amrona ujęli. Przed obliczem rało- 

iziana ziawił się straszliwy sędzia. Ojciec 
dziewczęcia, inici pan ’Vielogłowski, do spęta 
nego człowieka skoczył, straszliwem uderzeniem 
pięści w pysk go trzasnął, potem uderzył na 
odlew, Napierski wypluł z ust krwawe dwa 
zęby .

Ty bąku pod płotem zrodzony'!
Naplwał Wieiogłowski w Napierokiego oczy, 

plunął mu w twarz, skoczy5 wbił w lice pa 
znry, kopnął go nogą w brzuch.

— Szlachcianki ci się zachciało?!'
Znowu panek, jak  dzikie zwierzę, się rzuca, 

ż.elazo porwał, głowę Bzowskiego obuchem za­
krwawił, pachołków zawezwał i krzyczy:

- Zabić!! Zakatować!!! Zabić'!!
Rzucali się pańskie posiepaki, do naga mło- 

dzi-na obdarli, ubranie jego wraz z pismem w 
c rzucli, łaWę przynieśli, omdlałego, zakrw a­

wionego N apiersliego na żvael rzucili. Kije 
świszczą, kije syczą, grad kijów spada...

-— Ty chamie, pocałunkiem plamisz moje dzie­
cko? !!

Fioletowre p> ęgi na ciele, krew na plecach 
się zjawia. & l aszliwy grad_ bykowców na chwilę 
nie ustaje, krew strugami ciecze na podłogę, 
calizna krwawa — na rnwie konający czło­
wiek. Dosza z katowanego ulatuje, a oni biją 
i biją. Wreszcie sil zbrakło (hłopom.

Wielogłowski wota:
Wyrzucić go za ogrojec, niech pod płotem

skona

li

Luda mógłby opowiadać o dawnych ludziach 
stary wielogłowski uwór. Gdyby nic ludzie, któ­
rzy własnemi oczami zdarzenia widzieli, gdyny

nie księgi kościelne, które żywem słowem zbro­
dnie potomności przekazały, mógłbyś człowie­
cze mniema?, że to gęślarz baje, ż“ to klechdy
0 zaklętej królewnie która vv białowodzkim 
zamku się zjawiała.

Dziad teraźniejszego pana, śebastyam Wiclo- 
głowski, głośno się wiary w Matkę Boską wy­
parł. Jeśli do kościoła szedł to tylko po to, 
aby nieprzyzwoite żarty czynić, aby śwdętemu 
Sakramentowi Mużnić i plecami się doń obra­
cać. Gdy go raz szatan napadł, on całą duszę 
Aryanom oddał, hajduków zebrał, na kościół 
wieloułowski uderzył, czeladź plebańską zbił, 
proboszcza wypędził św ią ty n i dń zbór prze­
robił i obrzędy kacerskie tam sprawował. Po­
nieważ lud gorąco wyznania ojców '-ię trzymał
1 na wiarę nową przystać nie chciał, postano­
wi5 IMPan Sebastyar naocznie "hłopstwo o 
prawdziwości kacerskiej wiary przekonać.

Cudom lud prosty wierzy? A więc Wiolo 
głowski wymyślił cud. Chciał podziałaj na zmy­
sły tłumów, jednym zamachem zdooyć dusze 
swych poddanych. Udał się tedy de organisty, 
nauczając go, aby roupa jakiś czas udawał i 
aby zmartwychwstał, gdy pastor go uroczyście 
wobec chłopstwa wskrzesi.

—  Za dwa dni leżenia w trumnie trzy złote 
polskie dostaniesz.

— Żona moja gotowa wr śmierć, uwierzyć. 
Zapłacze się kob;eta.

— Wtajemniczymy ją  w nasze zamiavy. 
Sznur korali i półzłotka dodam

Zgodził się organista, skon wysmier icie uda- 
w*ł, poczem dębową trumnę sprawiono, niebo­
szczyka w nowy żupan odziano, gorejącemi 
świecami katafalk otoczono. Z końcem drugiego 
■lilia trumnę wiekiem nakryto, ufnalami zabito 
i do kościoła wniesiono Tu czekał już pastor

wraz z niezmierną gromadą spędzonego ze wsi 
ludu.

Rozpoczął pastor swoje modły, pieśni herety­
ckie śpiewał, poczem iął gorąco o prawdzie a- 
ryańskiej wiary chłopów przekonywać. Mówił, 
że ona jest jedyna i wprost od Zbawiciela po 
chodząca. Z wielkim ogniem Kaznodzieja wy­
znanie swe wykładał, prawił, że on ma moc 

j robienia cudów, że na jego słowo prawa natury 
wschodzą z° swych kolei, że na jego słowo u- 
marli z martwych powstają. Aby dow ieść praw­
dy swych słów, zwrócił się pastor do trumny 

!i głosem wielkim zawołał na organistę.
—  W stań |  martwych!!
Rzucili się Indzie Imci pana Wielogłowskie- 

go trum nę odbili, organista lednak jak nie 
wstaje, tak nie wstaje. Cucą go, ręce zimne, 
czoło zimne, rozerwano ferezyą, serce nie bije. 
Bo człowiek w zamkniętej trumnie z braku po­
wietrza się udusił.

Przypadła do trupa organiścina, płakać roz-l 
paczać i szaleć zaczyna, wymyśla, klnie P°F 
stuie, półczwarta złotego i korale w twarz Wie- j 
logłowskiemu rzuciła, wszystko ludziom pow ie­
działa, Boga na pomstę w zyw ając  i złorzecząc 
tak 1MP. Wielogłowskiemu. ja k  i nmfortunnemu 
cudotwórcy pastorowi. Cud się ie(5y r  3 ttdał, 
co dziedzicowi po nosie wieFe p szło ).

Mimoto, jak był tuk i pozostał nlaiem  a r a b ­
skiego w Polsce wyzpaR1*' wjernyrn aliantem 
wszystkiej aryańskiej szl&cl j .  przyjacelem  
Kępińskich Tegoboiskich i Stadnickich, którzy 
straszną w alkę katolicl emu obrządkowi wypo- 
Wiedzieli, lego przyjaciel Stadnicki ze Stadnik 
najmdł na plebanią w Męcinie, aryaaie  zajęli

*) Zapi»ane w akiach kościelnych v\ Wielogło- 
,,'iich

kościół, księdza Piotra Długosza w pęta zwią- 
Zf.li i0 1 ęgohorza zawieźli, w piwnicę wrzu­
cili. Długie lata ksiądz Długosz cierpiał, nim 
y> okropnym lochu zakończył życie.

Dzisiejszy dziedzic, Jan Wielogłowskf był 
jako jabłko, które niedaleko pada od jabłoni. 
Choć babka jego, a żona cudotwórcy. Anna ze 
Stojowskich Wielogłowska, arranów z kościoła 
wypędziła, wielogłowską farę napowrót katoli­
kom oddała, a choć snfragan krakowski. To­
masz Oborski, kościół splugawiony arrańskiem i 
praktykam i poświęcił, przecież wnuk A cn\ na 
nowo do aryanizniu się zarisal na  nowo here­
z j i  wrota kościoła w>P5|)głowskiego otworzył 
Że zaś Aryanie posłuchu, ani uznania w kraju 
zdobyć nie mogli, że opór i w stręty im czy­
niono, zaw sze więc za granicę państwa pol­
skiego patrzyli w innowierczych ludach aiian- 
tów widząc, wśród wrogów Rzeczypospolitej 
przyjaciół szukając, żnatazł ich teraz Jan  Wie- 
Icg w w Szwecyj. Od czasu zatargu “o szwe­
dzką ■ ronę, od czasów  Z y g m u n ta  I I I  myśl o
polsko-szwedzkiej wojnie go cieszy, dziś zaś 

aszycey. Jordanowie, Lubienieccy, Wiszowaei
'fAdniccy na północ patrzą, w Karolu Gusta 

W5e „oswobodziciela i pociechę utrapionych" 
W.dzą,

Nie uszło to uwagi króla i Rzeczypospolitej 
Jan  Wielogłowski ,ako zdraica kraju wyrokiem 
sejmu od czc1 i wiary został odsądzony *). —' 
A wieść ta  przyszła do Wielogłów w strasznej 
zaprawdę chwuli

(C. d. n.)

*) H i*



i  Nr

downicze, w tej liczbie 16o nowych, na oddział 
budowy maszyn 425, a  co szczególne 203 na 
wydział chemii technicznej. Kierunek realny 
silnie jest reprezentowany tak  w życiu codzien- 
nem czeskiem. jak  i w literaturze czeskiej.

T w o.

Zniszczenie okrętów rosyjskich.
Doniosłość najnowszego sukcesu japońskiego, 

zdobycia „Wzgórza 203 m etrów“ pod Portem 
Artura, jnż okazała się w całej pełni. Ze wzgó­
rza tego w -iągu zaledwie kilku ini, Japoń­
czycy zdołali z n i s z c z y ć  c a ł ą  n i e m a l  r e ­
s z t ę  n i e g d y ś  p o t ę ż n e j  i w s p a n i a ł e j  
r o s y j s k i e j  f l o t y  w s c h o d n i o - a z y a t y -  
c k i e j , pozostała w przystani Portu A rtu -a.

Ju ż  we środę i czwartek nadchodziły depe­
sze, donoszące, że ogień wielkich dział okręto­
wych, ustawionych przez Japończyków  na tem 
wzgórzu, skierowany na okręty rosyjskie w por­
cie, szerzy na nich straszne spustoszenie Dziś 
mamy jnż japońskie raporty  urzęaowe, z któ­
rych dokładnie dowiadujemy się o rozmiarach 
tego spustoszenia.

Od dnia 3 b m działa japońskie z wysokiej 
tej pozycyi zasypują port gradem ciężkich eks­
plodujących pocisków Z pocisków tych — jak  
czytamy w raporcie — do dnia 5 b. m. conaj- 
mniej 134 ugodziły w okręty. W trzecim dniu 
tej niszczącej pracy artyleryi japońskiej pan­
cernik „Połtawa** nagle przechylił się na bok, 
a k r ó t k o  p o t e m  z a t o n ą ł  z u p e ł n i e , — 
irugi pancernik, znany „ Re t wi z a n * * ,  został 
lak uszkodzony, że również położył się na bok. 
Na innych okrętach rosyjskich ukazywały się 
od czasn do czasu płomienie i kłęby dymu, 
które również świadczyły dobitnie o celności 
strzałów japonskicn.

Najnowsze raporty, które podajemy w rubry­
ce telegramów, donoszą, że wczoraj, o ile zcu- 
ważyć było można z pozycyi japońskiej, tai te 
„ R e t w i z a n "  z a t o n ą ł ,  — a  . Po b i e d a * *  
przechyliła się na bok, co jest dowodem, że 
woda dostała się już do jej wnętrza.

Według niepotwierdzonego jeszcze nrzędo- 
wnie te 'sgram u biura Reutera, podobno i krą­
żownik „ Bo j a n ' *  s p o c z y w a  j n ż  n a  dn i e  
m o r z a .

Ogień japoński trw a tymczasem dalej bez 
p rzerw y , a ponieważ nic już nie zasłania przed  
nim okrętów rosyjskich, przypuszczać można, 
że ta tż e  inne jeszcze albo jnż spotkał los „Poł- 
taw,-“ i „Retwizana*. albo też spotka je  każ­
dej chwili.

Chwila jeszcze, a dnmna flota rosyjska do 
reszty — p r z e s t a n i e  i s t n i e ć

Pocisk japońskie z dział na „wzgórzu 203 
metrów'* skierowane były atoli nietylko na o- 
kręty, lecz także na otoczenie p o rta  I tam jnż 
dały się we znaki Rosyanom. Raport urzędowy 
z dnia 5 b. m potwierdza podaną przez nas 
mż w poprzednim numerze wiadomość, że od 
pocskow japońskich w y l e c i a ł a  w p o w i e ­
t r z e  w i e l k a  p r o c h o w n i a  r o s y j s n a  pod 
fortem Perejuszanem. Zrozumiałą jest rzeczą, że 
gen S t o e s s e l  podbjmme rozpaczliwe wprost 
wysiłki, aoy spędzić nieprzyjaciela z pozycyi 
na „ yzgórzn 203 metrów"*. Piechota rosyjska 
przypuszcza bez przerwy szturm na to wzgó­
rze — dotychczas atoli bez skutku. F atalny 
worost wypik gnał zaś zamiar R osjan, zdemon­
towania dział japońskich ogniem działowym ze 
wzgórza A k u s a K a. Na zamiar ten ortpow ie- 
dzieli Japończycy nowym atakiem. k t ó r y  w y ­
p a r ł  R o s j a n  z t e j  p o z y c y i ,  a s k o ń ­
c z y ł  s i ę  z d o b y c i e m  p r z e z  n i c h  t a k ż e  
d w ó c h  i n n y c h  p a g ó r k ó w  w pobliżn for­
tu Itzeszan I o tem donoszą juz urzęaowe ra­
porty rosyjskie. S traty rosyjskie w tych wal­
kach były widocznie ogromne, gen. Stoessel bo- 
wiem w dniu 6 b. m. zmuszony był prosić o 
n o w e  z a w i e s z e n i e  b r o n i  c e l e m  po­
g r z e b a n i a  p o l e g ł y c h ,  n a  k t ó r e  ge n .  
N o g i  z e z w o l i ł .

P tgorka A k a » a k a nie podają u- wet dokła­
dne mapy otoczenia Portu Artura. Z doniesień 
japońskich wnosić jednakże można, żc należy 
on do grupy wzgórza S t o ł o w e g o ,  położonego 
jnż w e w n ą t r z  l i n i i  f o r t y f i k a c y j n e j .  
Wzgórze Stołowe znajdą czytelnicy na zamie- 
szczorej w r N. Reformie** przed kilku tygo­
dniami mapie.

Wielkie te sukcesy |apońskie, odniesione w 
ostatnich dniach , uważać jnż można za zapo­
wiedź rychłego upadku obleganej od sześciu 
miesięcy twierdzy. Chociażby atoli Port A rtura 
mógł się utrzymać do końca roku, inż samo 
zniszczenie okrętów rosyjskich r ó w n a  s i ę  
w a l n e m n  z w y c i ę s t w u  J a p o ń c z y k ó w .  
F l o r a  b a ł t y c k a  n i e  m o ż e  j n ż  l i c z y ć  
n a  ż a d n ą  p o m o c  n a  w o d a c h  c h i ń s k i c h ,  
co więcej, z chw ilą, gdy ostatni okręt rosyjski 
w Porcie A rtura zniknie pod w odą, c a ł a  e- 
s k a d r a  a d m i r a ł a  T o g o  o d z y s k a  z u ­
p e ł n ą  s w o b o d ę  d z i a ł a n i a  i będzie się 
mogła zająć wyłącznie —  powitaniem eskadry 
Rozdiestwieńskiego. Do podtrzymania blokady 
wystarczy bowiem wówczas jnż tylko mała eska­
dra krążowników i torpedowców.

Zatopiony w Porcie A rtu ra krążownik „Poł- 
t a w a “ należał do najlepszych okrętów floty 
rosyjskiej. Zbudowany w roku 1894, miał 11 
‘ysięcy ton pojemności i płynął z szybkością 
16 węzłów na ,'godzinę. Jego uzbrojenie skła- 
lało się z 16  d r a ł  ciężkich i 40 średnicn i ma­
łych. Pani imik „ R e t w i z a n* zbudowany zo- 
sta* w rokn 1900, miał 12.900 ton pojemności 
i 68 ział rozmaitego kalibru. Równym mn nie­
mal t ■ co do objętości jak  i uzbrojenia Dył 
pancernik „ r  " b i e d a 1*. Oba p łjnęły  i  szyb­
kością 1® ęzłów Historya tych okrętów — 
m kkolwiefe krótka była bardzo smutna. Wszy­
stkie trzy 11 szkodzono zostały podczas atakn 
floty adm irała ogo na p0rt A rtura w pierw­
szym anin wojny i idtąd już prześladowało je 
nieszczęście bez przerwy. Należały one do e- 
skadry adm irała 1 "'btomskiego. k tóra wraz z 
-esztą floty rosyjskiej na , zkaz z Petersbur­
ga w dniu 10 sierpnia “Wpłynęła z Portu Ar­
tura, abv przebić się dft WłaOywostoku. Za­
miar ten skończył się. ’&k wiadomo, nową ka­
tastrofą Aamirał W itthoeft, naczeln- komen­
dant zginąi. Jego okręt „Cezarewicz- podziu- 
lawiony zupełnie, rozbroiony został w niemie­
ckim porcie Tsm gtan Kilka innych okrętów 
które się przebiły ten sam los spotkał, pod­
czas gdy kilka torpedowców oraz krążownik 
„Nowik** zatopione zostały przez ścigającą je 
fiotę japońską Zniszczone dziś pancerniki wró­

ciły wówczas do Portu Artnra, za co ks Uch- 
tomshiemn wytoczono śleaztwo.

Dziś pociski japońskie zamyka ją historyę tej 
rosyjskiej floty

Z zachodnich krosów.
(Knresp „Nowej ttefonry- ).

Dziedzice, 1 grudnia
(. zem są Dziedzice? — Powód agitacji niemieckiej. — 
Projekt otworzenia niemieckiej szkoły. — Komitet „der 
dentschen Volks»ch de“. — Otworzenie prywatnej szkoły 

niemieckiej. — Co robią Polacy?)

„My za mało agitujemy**, muszę powtórzyć 
z posłem drem Michejda — i dlatego Niemcy, 
agitujący więcej, o wiele wydatniejszym plonem 
na poln zdobyczy narodowych poszczycić się n 
nas mogą. Najlepszym tego dowodem są Dzie­
dzice.

Dziedzice, znana, wielka stacya kolei półno­
cnej, to wieś rdzennie polska, leżąca na grani­
cy Śląska Górnego i G alicji z ludnością za­
możną. narodowo uświadomioną; posiada 3-kla- 
sową polską szkołę ludową. T a właśnie szkoła 
polska stała się „malnin necessarium** tutejszych 
Niemców. Ja k  wiadomo, Dziedzice, to osada 
silnie przemysłowa, posiada bowiem 2 rafinerye 
nafty, par iwą fabryką cegieł i rurek drenar­
skich. fabrykę mydła i świec, terownię progów 
kolejowych i hutę cynkową Oczywiście zakłady 
te, -ak wogóle wszystkie prawie fabryki n nas 
na Śląsku, są w rękach Niemców, a huta cyn­
kowa jest nawet własnością gwarectwa pni 
skiego Nic więc dziwnego, że nrzedniry tych 
fabryk, Niemcy, razem, — iafe i nas mówią — 
z „Bahnhow iakau i “ , nie posyłali swoich dzieci 
do tutejszej polskiej szkoły, lecz do Bielska, 
mówiąc, że to szkoła dla wiejskich pastuchów, 
bo w niej nie uczą po niemiecku. Twierdzenie 
to jednak jmfja się z prawdą, bo kto zna Indo­
we szkolnictwo śląskie, ten wie. że >nź w pier­
wszym rokn nanki mnsi dziecko nauczyć się 
200 TO«ra :ów niemieckich i krótkich zdań. w 
■ ttgim rokn około 400. a wyszedłszy ze szkoły, 
choćby jednoklasowej, powinno umieć — we­
dług wymagań planów śląskich — mówić po 
niemiecka. Poprosta, szkoła choć polska, ger- 
manizuie . zwłaszcza gdy nauczyciel Niemiec 
lub, co gorsza, Galicyanin-renegat, a o takich 
na nieszczęście na .Śląsku n ietrudno.. W Biel­
ska atoli powstało takie przepełnienie szkół, że 
dalsze przyjmowanie dzieci z Dziedzic i okolicy 
stało się memożliwem Postanowiła zatem gar­
stka tutejszych Niemców otworzyć w Dziedzi­
cach niemiecką szkołę

Myśl tę podjęto z zapałem Z początkn pró­
bowano opanować i zniemczyć miejscową szko­
łę polską, ale gdy to spełzło na niczem, dzięki 
oporowi polskiej rady gminnej z burmistrzem 
p. Józefem Machalicą na czele i pracy tu tej­
szego pooboszcza ks. Ant. Macoszka, chwycono 
się innego środka agitacyi.

Przyjechał do Dziedzic i zwołał wielkie zgro­
madzenie Niemców, znany germanizator, pastor 
Szmidt z Bielska Utworzono z nim na czele, 
a nie z tutejszym ks. proboszczem A Dt. Ma- 
coszkiem. dobrym Polakiem jak mylnie podała 
„N, Reforma1* — komitet „Der deutschen Yołks- 
schule**.

Agitowano wszędzie- w fabrykach, na dwor­
cu, mięazy robotnikami a nawet zajmszczouo 
zagcny i dn wsi. Zaczęto zbierąć podpisy na 
petycre d' Radv ?zko'nej Jtrajo^ej do Opawy, 
nietylko od Niemców lecz i od -obotnikót- pol­
skich Opornych seknwano, grożono im, ba. je­
dnemu ofiarowano nawet, datek pieniężny 200 
koron, byle tylko postał dziecko do szkoły nie­
mieckiej. W  ten sposób zwerbowano 39 dzieci. 
Wiele rodziców powiada otwarcie, że dla ehle- 
ha i „świętego spokoju'* mnszą dzieci aać na 
ofiarę Molochowi germańskiemu wbrew własne­
mu sumienia.

W ładze szkolne skwapliwie poparły te usiło­
wania, nakazując Dziedzicom i Czechowicom 
wystawić wkrótce conajmniej 4-klasową nie­
miecką szkołę Obie gminy jednak oparły się 
temu zai ządzeniu stanowczo, powołując się na 
fakt, że własne szkoły m ają obdłużone a po- 
wióre, że liczba dzieci niemieckich ustawowo 
nie jest dostateczną. Rzecz zatem pozostała w 
zawieszeniu, lecz aby iej nie puścić w zapo­
mnienie, komitet „der dentschen \  olksschub** 
zebrał fundusz, postarał się o lokal i 3 b. m. 
otworzył l-«zą klasę p r y w a t n e j  szkoły nie­
mieckiej.

W  teu sposób uraczono Dziedzice i ich lu­
dność nową placówką germauizacyjną.

Z polskiej strony robią, co można, aby przy­
najmniej ludność wsi obronić przed wynarodo­
wieniem. Tutejsza „Czytelnia** nrządza przeu- 
stawienia am atorskie a w tym rokn urządziła 
nawet „W ieczorek iistopaaowy**, na którym o- 
degrano S. Zubrzyckiej „Za sztandarem'*. — 
W ielkie zasługi położył na tem poln tutejszy 
proboszcz ks. Antoni Macoszek, za co od tu­
tejszych Niemców otrzymał wielce dla niego 
zaszczytny ty tu ł; ..Der poinische Pfarrer**. — 
Oby tylko takich więcej u nas było a pewnie 
placówek germańskich mewieleby przybywało 
na Śląsku. i k s.

Z  Chrystya.nr*.
(Spokojny obłęd Ibsena. Feljeton w piśmie francn- 
kiem. — BjórDsor i Grieg. - -  -.'yn Bj ircsona. — Dobry 

pomysł.)

b erliń sk i „Loeal-Anzeiger* zaczął ogłaszać pod 
tytułem „K unstreiaen i Reisekust* listy z podróży 
E rnesta  W olzogena, które zaw ierają zajmujące szcze­
góły i są tem bardziej pożądane, że pochodzą z krainy 
leżącej niejako poza Eoropą, a jednakże wywiera­
jącą znaczny wpływ na umysłnwość Europy; to jest 
z Norwegii. W trzecim  liście podaje Wolzogen 
swoje wrażenia z C hrystyanii, odnoszące się do oso­
bistości wybitnych w literaturze i sztuce, Hat. więc 
ten podajemy w całości

Publiczność Chrystyanii — pisze Wolzogen —  nie 
uprawia publicznie natrętnego kultu wobec swoich 
sław. Zaledwie rzeczywiści znajomi jego w ita ją  sę 
dziwego mistrza I b s e n a ,  gdy przejeżdża ulicami, 
wszyscy bowiem wiedzą, że zajęcie się jego dla 
św iata zewnętrznego Drawie zupełnie wygasło. P a ­
trzy  ostre i sarowo jak  niegdyś i lwią głową; oto­
czoną białemi kolcami, trzym a silnie nu szerokich 
barkach, ale dnch jego zaczyna stopniowo gubić się 
w mgle. Nigdy już duch ten niczego nie stworzy 
Opowiadano mi, że H enryk Ibsen, który zresztą 
ciągle miał się dobrze, cierpi na postępujące niea- 
it»uoi« zwapnienie mózgu, że się uważa za wiel­
kiego wodza l układa wyłącznie plany bitew. Od­

W O W A R E F O R M A

wiedzają go jeszcze najbliżsi przyjaciele i widzą, 
że je s t czerstwy i wesoły; on poznaje ich i rozma­
wia z nimi, ale nie interesuje się niczem innem, 
jak  tylko tem, do czego został przykuty swoim 
obłędem.

W krótce potem przeczytałem w pewnym wielkim 
dzienniku francuskim feljeton, który sporządził so­
bie słynny im presaiio S chum ann , podróżujący ró­
wnocześnie po Skandynawii z żoną Maeterlincka 
i je j trnpą, jako pociechę za niepowodzt nie, które 
spotkało tę  trupę. W  feljetonie tym opowiadał po­
cieszne rzeczy o Henryku Ibsenie. Gdy Ibsen —  
opowiadał Francuzom Schtirmann —  akouczy nową 
sztukę, wówczas donosi gazetom, że nazaju trz punk­
tualnie o godz. 9 rano wrznei m anuskrypt do 
skrzynki pocztowej Teatrn narodowego. W tedy cała 
lodność C hrystyanii tworzy szpaler od pomieszka­
nia Ibsena aż do teatru, i  poeta z paczką pod pa­
chą pomiędzy szeregami obywateli podziwiających 
go pokornie i witających ze czcią, kroczy powa­
ż n a  ażeby wykonać św iętą czynność. W chwili, 
gdy rękopis wpada do skrzvnki, tłum wznosi wedle 
skandynawskiego zwyczaju dziewięćkrotny okrzvk: 
„H ura!-* Prócz tego sęizhyy poeta, jak niegdyś ce 
sarz W ilhelm I  przy historycznem oknie narożnem, 
pokazuje się prze? pewne, stale wyznaczone okno 
oczekującemu codziennie tłumowi, ozdobiony wszy- 
stkiemi swojemi orderami. Czy też Paryżanle rze­
czywiście wierzyli w te niedorzeczności?

B j o r n s o n  i G r i e g  mieszkali w tymaam tin 
pensyonacie panny Peterson naprzeciw T eatrn  n a ­
rodowego, gdzie umieściłem się z mnią żoną. Z o- 
kna swojego mieszkania mógł Bibrnson patrzeć na 
swój posąg, stojący na placu przed teatrem  obok 
jiosągn Tbsena. Bjórnnon mieszkał tuż obok nas. 
Gdy był w domu, słyszeliśmy jego donośny, nieco 
hałaśliwy g ło s , jego śmiech huczny, orzeźwiający 
serce. Edwarda Griega nie było nigdy słychać, 
z w yjątk iem , naturalnie, gdy grał na fortepianie, 
Mały, delikatny człowieczek z cudownym łagodnym, 
uduchowionym wyrazem twarzy, otoczonej długiemi 
białemi włosami. Żona moja śpiew ała mn swe pie­
śni Indowe i ballady i nigdy nie zapomnę, jak  ten 
wykwintny wielki mistrz nmiał słuchać nietylko 
uchem , lecz także i sercem jak cieszyła go ta  
zaufana sz tu k a . jak subtelne o niej czynił uwagi 
i on i żona jego. owa równorzędna i rozumiejąca 
go towarzyszka w życin i sztuce.

Gdy G rieg żyje w ciszy i na nboczu , nkazując 
się jaknajm niej pnhlicznie, to u Bjórnsonów przez 
całv dzień drzwi się nie zamykają. — Zawsze są 
taui goście —  zawsze odbywają się żywe dyspu­
ty  oraz wiodą namiętne polemiki. —  V niena­
wiści i przyjaźni starzec ten równie je st żywy, 
gorący, o młodzieńczym prawie temperamencie. Co 
za tyspaniałą jest postacią ten staruszek. wvsoki, 
prosty, barczysty, pełen siły, z oczy mc szeroko 
o tw artem i, ostro patrząceinf z po za błyszczących 
szkieł okularów —  idealny typ potężnego scholar­
chy, bezwzględny szermierz mimo swoich Jat, mimo 
patryarchalnej łagodności serca. Obecnie z całą 
gwałtownością swojego tem peram entu zajął się gnę 
bionymi Finlandczykami. Przew ażnie finlandzcy 
zbiegowie i agitatorow ie odwiedzali go teraz —  
Obok nich ziomkowie Bjornsona, przyjaciele dawni 
młodości, północne olbrzymy, jak  on, rośli jak  drze­
wa, o włosach , jak śuirg b ia łych , ściskające dłoń 
silnie, mówiący wesoło i głośno, ludzie o dz:ecięco 
jasnem, a jednak zwycięskiem spojrzeniu , jakiego 
n nas nie szukać.

A jego synowie, córki, zięciowie i synowe: cała 
gromada ludzi ni schwal. W szyscy na wybitnych 
stanowiskach, szczęśliwie pożenieni, działający, two­
rzący. pużyłecaid , kązde w swojem kolej. Naprzy- 
kład Bp.rn Bjiirnsc n, dyrektor T eatru  narodowego, 
trochę niski, ale zresztą sohowtór ojca, pełen tem ­
peramentu i ta lentu  wybuchający przepysznym hu ­
morem. .lako nJodzieniec był a rty stą  nadwornego 
teatrn  ty M einirgen, ale nieswojsko ran byłe w ma- 
łem mieście, pośród drobnych stosanków i nieskoń­
czonych Drób z t r e s u rą , Wyrachowaną na „statv- 
steryę“ . Chciał pójść za wszelką cenę. P rosił kilka 
razy o dymisyę, mu jej odmt wiono. Niema ta- 
aiego a k to ra , któryby w takim razie nie potrafił 
uczynić się tak  niemiłym dyrbkcyi, że ta  wreszcie 
traci cierpliwość i daje mn —  krzyżyk na drogę 
B jern Bjbroson urządził to sobie delikatnie i efe­
ktownie. Na pewnej próbie *e „Zhójców11, gdy 
wszyscy mnszą gpstykn'owac i krzyczeć, stanął na­
gle na przodzie sceny * założonemf rękami, patrząc 
przed siebie tępym wzrokiem,

tteżyser ofnknał g°> zaP.Vtując, Czy nie chce brać 
u< ®tała w grze j czy wie, co ma przedstawiać. 
W szak jest zbójcą w ekwili namiętnego podnie­
cenia.

Przepraszam pan8- P^nie reżyserze prze­
rwał mn Rjćrnson — i  JR kaczej pojmuję moją 
rolę.

Co, inaczej pan p°jni jesz?
' -la co do mojej osoby przedstawiam zału ą- 

r «K1 zbója, który jak  najprędzej chciałby się z tej 
bandy wydostać.

Ten dowcip s p r o w a d z i ł  pożądany skutek i uwol- 
Hił Bjdrnsona od kontraktu ze sceną w Meiningen. 
świadcząc zarazem o dobrym humorze tego czło­
wieka.

Czy to było wczoraj?
Skarżyłam się babuni. “erce boli, napra­

wdę boi', a babunia śmłała  minie... Och.
babnnia nic nie wie!

Powiedział mi Sta»io ;am -v laakn brzozowym 
że każdego pora  u ku jaskółeczka zaświegocze mi: 
„dzień dobry1*, że ml z8świ«gocze jeszcze jedno 
słowKo, alo jakie., nikomu nie zdradzę, nikomn, na­
wet babuni,

Czv to bvło wczinraj *
Powiedział mi S tasiu tam otc na ławce pośród 

bzów i jaśminów, że te  n’’ brzęczące w po­
wodzi św iatła, że ten motyl, co mi usiadł na ra ­
mieniu, i to słonko i te  oiałe chmorki że to wszy­
stko dla mule jednej, jedynej...

Czy to było wczoraj?
Powiedział mi S tasiu  za *kac.vami. żem dzie- 

weczka jego najd roższa najukochańsza na wieki...
Czy to było wczoraj? .
Powiedział mi otasio w l 0 z r a n ' '/A

bym mu cokolwiek na dale Dałam mu
pierścionek od babuni i' 8 Pam ,5t ' t9 * nerduszko na 
własność.

Czy to było w czoraj
A dziś jaskółeczki nic mi me swiegoczą. ani 

muszki bizęczą, ani motyl chce nsigoć na mojem 
ramieniu —  bom sama jedna...

i czy to było wczoraj?
Ach nio! To było jeszcze tamtego rokn.

H. Jo**?,.

K i * o n  i i  M s i*
Kruków , 9 grudnia. 

Uroczystość maryańska w Krakowie. Jubiien-
szowy obchód nstanowienia dogmatu Niepokalanego 
Poczęcia N. P. Maryi, jaki odbył się wczoraj w na- 
szem mieście, składał się podług programu z dwóch 
części, solennego nabożeństwa w katedrze na We 
welu i wspólnego pochodu na nabożeństwo, na za­
mek Rynek i ulica Grodzka aż do ulicy Podzam­
cze, od wczesnego rana  jnż zostały ndekorow-ane cho­
rągwiam i o barwach narodowych; nadto z wieln 
okien zwieszały się dywany, a w oknach pousta­
wiano transparenty , jirzedstawiające adoracye Matki 
Boskiej, w otoczeniu kwiecia i zieleni. O godz. 9 
przed kościołem M anackim  ustawiano się do po­
chodu, który o godz. 1 ,1 0  ruszył na zamek Po­
chód, zaznaczyć należy, był ściśle świeckim, bez 
udziału duchowieństwa i bractw  kościelnych- mi­
strzam i ceremonii pochodu byli: r. m Kosobucki,
oraz obywatele pp.: Zatorski, Szufa i Swiderski. 
Na początku jjochodu szedł pluton straży ogniowej 
m iejskiej i ochotniczej, dalej wszystkie gim nai^a 
męskie i szkoły realne z gronem swych profesorów, 
oraz dwoma kapelami studenckiemi, z  gimnazynm 
św Anny i św Jacka. Za młodzieżą szkół śre­
dnich postępowała młodzież z seminaryum nauczy­
cielskiego męskiego, oraz z innych zakładów nan- 
kowych w ogólnej liczbie przeszło 3000  głów. Na­
stępni" za m uzyką „Harmonii* szedł oddział umun­
durowanych „Sokołów1* krakowskich za „Sokołami* 
kroczyło kilkadziesiąt korporacyj i stowarzyszeń 
krakowskich, między którymi ze sztandaram i: To­
w arzystwa uczestników powstania z r. 1883 i człon­
kowie „Przytuliska*, dalej Towarzystwo strzele­
ckie, Koiigregacya kupiecka, oraz czterdzieści ce­
chów rękodzielniczych z tyluż Bztandarami, poprze­
dzanych czeladzią rzeźnicką. niosącą swe history­
czne olbrzymie miecze, udekorowane wstęgami. Za 
cechami szla reprezentacja Rady miejskiej z i wi- 
cejirezydentem W. Chylińskim na czele, delegat na­
m iestnictwa dr Federowicz z urzędnikami starostwa 
krakowskiego, grono profesorów uniwersytetu, oraz 
wiele repreżentacyj innych urzędów za którymi 
szedł oddział straży akcyzowej miejskiej, zamyka 
jącv pochód. Dopiero o godz. 1P 3 0  początek po­
chodu przy dźwiękach „Zygm unta" przybył na W a­
wel, gdzie przed katedrą studenci utw orzyli szj>a- 
ler, a straż miejska pożarna ntrżym y wała porządek 
Ścisk przed katedrą panował tak  wielki, że z tru ­
dem i bardzo powoli mógł pochód posuwać eię na- 
przód. Do katedry wpuszczała s traż  tylko dele­
gatów.

O godzinie 11 rozpoczęło się uroczyste nabożeń­
stwo, któro odprawił ks biskup-sufragan A, Nowak 
w asystenc ji ks. ban. Bukowskiego i kleru semi- 
narynm dyecezalnege Kazanie na temat uroczysto­
ści wygłosił kanonik ks. dr Wł. Ohotkowski. Pod­
czas n a D O Ż e ń s tw a  wzmocniony’ chór kated raln” wy­
konał „Mszę jubileuszową*, skomponowaną na tle 
motywów hymnu św. W ojciecha „Boga Rodzice* 
przez profesora krakowskiego kouserwatoryam  oraz 
kierownika chóru katedralnego, p W Deca.

Po nabożeństwie stowarzyszenie weteranów woj 
skowych, biorących także udział w pochodzie, udało 
się przed M agistrat, gdzie orkiestra odegrała kilka 
pieśni narodowych.

W ieczorem mimo że komitet urządzający obchód 
zapowiedział, że ilum inacva m iasta nie je s t objętą 
programem uroczyntońci, bardzo wiele okien mie 
szkań w Rynku i w pobliskich ulicach bvło rzęsi­
ście oświetlonych.

Bardzo przykra słota, deszcz, który po pc „dniu 
zamienił się w śn ieżycę, przyczyniła się do t»irof 
że uroczystość nie mogła rozwinąć się należycie i 
zwłaszcza pochód ucierpiał wielce z powodu deszczu 
gdyż bardzo wiele osób wstrzymało się od udziału 
w (wchodzie. W  każdym ,azie  obchodem wczoiaj- 
szyrn Kraków' ładnie zamanifestował swe aczucia 
kato lick ie, swój pietyzm dla Matki B osk ie j, (która 
zawszo w’ narodzie polskim najżywszego i najgo­
rętszego kultu  doznawała

Pierwsze zwiastuny Bożego Narodzenia. D zi­
siaj zwieziono na Rynek krakowski pierwszy' za­
pas drzewek szpilkowych, t. zw. „choinek1* albo 
„sadów ", które tak  w ielką zwykle radość spraw ia­
ją  dzieciom, na drzewkach tych bowiem zawieszane 
byw ają różne podarki „na gwiazdkę*. Drzowek 
tych na Rynka dotychczas mało w net jednak za­
zieleni się od strony kościoła Maryackiegu Rynek 
krakowski, a z nad łasa świerków i jodeł wznosić 
się Dędzie pomnik Mickiewicza.

Doroczne nabożeństwo, które urządza Kongre­
g a c ja  kupiecka oraz stowarzyszenie kupców i mło­
dzieży handlowej odbędzie się w niedzielę dnia 11 
grudnia b. m. o godzinie 101/, przed południem 
w kościele św. Barbary

Pamięci Słowackiego. Utrzymujemy następują­
cą odezwę

Polaka, który idąc ulicami uroczej Florencyi, co 
kilka domów napotyka tablice pamiątkowe- przykre 
ogarnia nczncie. W szystkie narodowości pamiętały 
tn  o swoich wielkich, Włosi naw et o bardzo ma­
łych. My jedynie zdobyliśmy się tylko ua tablicę 
dla Lenartowicza, podczas gdy ten mocarz dneha, 
największy m istrz polskiego słowa, Słowacki, który 
tu dwa la ta  tu łactw a przepędził —  jak  w ojczy­
źnie zresztą, otoczony je st niepamięcią. Podpisani 
zw racają się tedy do Polaków w kraju  z wezwa­
niem do składek, choćby najskrom niejszych, c e l e m  
wmurowania n a  domn przy via dei BancM 1. 7 
fdawnibj 4216), gdzie Słowacki mieszkał w latach 
'8 3 7  i 1838, k rouuej tablicy pam ' p łow ej. —  
Składki należy nadsyłać do redakcyl N. Reformy*4 
albo w prost n a  rece k»- S telaua Dembińskiego (via 
di P in ti 58, F irenze Italia). OJ uzyskanych środ­
ków zależeć będzie, czv marmurowa, odpowiednim 
napisem zaopatrzona tablica, ozdobiona nadto be- 
dzie medalionem poety w bronzie lub marmurze, 
co do w konania którego iuż są w toku układy z 
jednym z najzdolniejszych naszych rzeźbiarzy. —

szystkie pisma polskie są proszone o powtórzenie 
niniejszej odezwy i o otwarcie listy  składek. Flo­
renc ja  ] grudnia 1904. Giuseppe Yianello, ks, Ste- 
f»n Dembiński, Adam Cybulski.

2 teatru miejskiego kom unikują nam Dyrekcya 
przygotowuje do w ystaw ienia kilka oryginalnych 
nowości Po ukończeniu występów p Kamińskiego, 
ujrzymy 4 -ak toną baśń fantastyczną p. W alewskie­
go. a rty sty  i reżysera naszej sceny, p. t. „Królowa 
T a tr11, potem 4-aktową tom edyę W ł. Perzyńsklegc 
,.Lekknmvślns siostra*, k tóra tak  się podobała we 
Lwowie.

Pierwszą wielką prem ierą oryginalną w roku 
przyfizłym hedzie nowy uoemat dram atyczny w 3 
aktach ,T. Ki prom czs „Uczta H erodiady1*, w opra­
cowaniu i u adz. e scenicznym, któreg" dokona dyr. 
K otarbiński w porozumieniu się z autorem

Okazowa lekcy a gimnastyki. Komaniknją nam 
Wydzłał „Sokola11 pragnąc zapoznać szeisze Koła 
pabiiezi)i/»(-l a w szczególności sfery lekarskie 1

pedagogiczne z metodą i systemem gimnastyki, jaką 
się obecnie, wbkutek przedsięwziętej reformy, w w v- 
chowanin fizycznem młodzieży posługuje, postano­
wił jednę ze zwyczajnych lekeyj przedstawić jako 
lekcyę okazową młodzieży szkół wydziałowych (mę­
skiej i żeńskiej). Odbędzie się ona w sobotę 10 
b, m. o godz. 3 po południu w gmachu „Sokoła" 
przy udziale zaproszonych gości. Rodźioe dziatwy, 
pobierającej naukę gim nastyki w „Sokole1*, oraz 
członkowie T ow arzyst.ra wraz z rodzinami mają 
wstęp wolny.

Resursa urzędnicza zapowiada ua najbliższą 
niedzielę 1 1  b. m. w ielki koncert symfoniczny peł­
nej muzyki wojskowej 56 pnłkn z współudziałem 
p. Romana Kleko, śpiewaka opery warszawskiej 
Program : 1) Moniuszko „Flis* nwert ira 2) Fr. 
Schubert: Symfonia nr. 8 : Beethoven: uw ertura z 
°PerJ  „Fidelio* 4) Schumann „Dwaj grenaayerzy 
(ballada) i 5) Pncini, arya z opery „K alif z B a­
gdadu*, odśpiewa p, R Kleko z tow. orkiestry; 6) 
Moszkowski: nowo tance hiszpańskie. Początek o 
6 wieczór.

Pomoc ubogim uczniom. W  sobotę La b. m. 
o godz. 4 po peładnin odbędzie się w sali obrad 
m agistratu  walne zebranie członków Stowarzysze­
nia ku niesieniu pomocy ubogim uczniom szkół lu ­
dowych w Krakowie. Porządek dzienny obejmuje: 
Zagajenie przez prezesa; odczytanie protokółu z o- 
statniegu walnego zebrania: sprawozdanie z czyn­
ności wydziału i obrotu funduszów za czaB od I 
stycznia 1901 r. do ostatniego grudn!a 1903 r.; 
wybór członków wydziału wnioski i interpelacye 
członków.

Gdyby walne zebranie dla bruku kompletu sta 
tntem  przewidzianego nie przyszło do skutku, od­
będzie się w tym dniu o godz. 5 po południu dru­
gie walne zebranie bez względu na liczbę obecnych 
członków.

Powszechne wykłady uniwersyteckie ra pro- 
wincyi W niedzielę dnia 11  b. m. odbędą się na 
stępujące wykład} : W  B o c h n i :  proi. uniw ersytetu 
dr W iktor Czermak O Karolu Marcinkowskim 
iw Bali K asyna , "o godz. 6 ); w C h r z a n o w i e :  
docent nniw. dr S tanisław  K utrzeba Idea Ja g ie l­
lońska w naszych dziejach (w sali Kasyna, o go 
dżinie 5); w J  a ś 1 e: prof uniw ersytetu dr W ło­
dzimierz Czerkawbki Rozwój Galicci w drugiej 
połowie XIX wieku (w sali „S okola1, o godz. 5): 
w N o w y m  S ą c z u  prof. d r Antoni Mazanowski:
0  „K ordvanie“ Słowackiego (w sali Kasyna, o go­
dzinie 5).

Z 7owarzyetwa wzajemnych ubezpieczeń.
D zisiaj rozpoczęły się posiedzeuia członków Rade 
nadzorczej krakowskiego Tow arzystwa wzajemnych 
ubezpieczeń, na których rozpatryw ane są sprawo­
zdania komisyj rachnnkowych Towarzystwa.

Hafty makowskie w Krakowie. Mieszkańcy 
Makowa i okolicy, zmnszeni pracą rąk  i przemy­
słem pomagać sobie w zdobywaniu funduszu na 
utrzym anie własne, doznają ZDacznego posiłku w 
pracy rąk swych żon i córek, które od dawnych 
czasów z szczególnem uzdolnieniem wykonają wszel­
kie ręczne hafty. Dzięki poparciu W ydziału k rajo ­
wego, utrzym ującego w Makowi* szkołę haftów, 
wzorowo prowadzoną, przemysł hafciarski w Mako- 
wie rozwija się stale, zdobywając sobie nietylko 
coraz szersze nznanie i zbyt s w y b  wyrobów, ale 
także doskonali się we wszystkich gałęziach swych 
artystycznych gatunków, pielęgnując przeważnie 
nasz styl zakopański, skutkiem czego w zupełności 
zasługuje na poparcie, jako prawdziwie polski haft. 
Oto obecnie korzystając z odpowiedniej pory, urzą­
dzoną została za poparciem osób ożywiouych p ra­
wdziwie patriotycznym  dnehem, w Krakowie w do- 

przy ulicy Szewskiej 1. od dnia 10  b. m. 
óprzedaż makowskich haftów. Tak prawdziwie ar- 
tystycznem i gustownym w y k o n an im -J j;tk j cha­
rakterem  rodzimego styln. oraz nadei umiarkowa- 
nerai cenami, hafty  te odpowiadają wszelkim wy­
mogom gnstu i potrzeby, obejmując wszelkie ro 
dzaje produkcyi w ten  zakres przemysłu wchodzą­
cej, począwszy od białych haftów, kolorowych ha­
ftów bielizny, ozdobnych serwet, a skończywszy na 
nlobionych przez panie, a tak  przydatnych serda­
kach

Zgromadzenie urzędników kolejowych odbę
dzie się w Krakowie w sali Rady m iasta w nie­
dzielę 11 b. m. o godz. 4 popołndniu. Zgromadze­
nie nrządza oddział krakowski Stowarzyszenia kolei 
anstr. Porządek dzienny: Drożyzna, spraw a mie­
szkań, decentralizacva zarządq, wnioski.

Z kroniki policyjnej w  czasie wczorajszego 
pochodu jubileuszowego przy 'rzym ała polieya n ie­
znanego robotnika głuchoniemego który dostał szału 
na tle  religijnem. W  napadzie szału bił przecho­
dzące koDlety różańcem i poDił pohcyanta, który 
go aresztował. W reszcie zdołano nieszczęśliwego 
przytrzym ać i odstawić Jo aresztów  miejskich 
kim je st obłąkany, nie zdołano dotąd sprawdzić, z 
jego znaków i rozmowy na migi wywnioskowano 
tylko, że powrócił z Prus, gdzie zarobił przeszło 
70 marek

Podgórze. Dnia 5 b. m odbył się uznpełnują- 
cy wybór z knryi miast d o  Rady powiatowej w 
W ieliczce. W ybrany został p. Karol 7,oczko, apte- 
kaiz  i  senior gTemiam aptekarskiego Tegoż dom 
odbył się równie* wybór dyrekcji jjow iatowej Ka 
sy o s z c z ę d n o ś c i  <łte powiatów Podgórze i 'W ie l ic z k a  
Dyrektoram i wybrani zostali pp.: Śliwiński Stani 
ulaw, wlaśc dóbr Kosocice, Epstein Leopold, prze­
mysłowiec w Podgórzu, oraz Kozubski Henryk i 
Sohn nr ring Adolf, obaj z W ieliczki.

Wieczorek gimnazyalny w Podgórzu. Wczoraj
odbył się w sali Tow arzystwa gimnastycznego „So­
kół1* wieczorek Mickiewiczowski, urządzony s ta ra ­
niem klasy Y il gimi azyum podgórskiego. Słowo 
wstępne wypowiedział p. St., poczem nastąpił do­
borowy i obfity proarram prodnkcyj deki imacyjnych. 
chóralnych i muzycznych. Szczere uznanie należ" 
się oddać wykonawcom sceny IX  z „Legionu* W y­
spiańskiego. Godnie zakończył wieczór prof, Bo- 
brzyńBki który w podniosłych i pełnych nczncia 
słowach scharakteryzow ał twórczość Mickiewicza
1 podziękował młodzieży za hołd złożoi y  nieśmler 
telnemu wieszczowi. I. S.

Wykolejenie elę ■JOCiągu. K r a k o w s k a  dyrekcya 
kolei p a ń s t w o w y c h  donosi nam

Pociąg 713, i d ą c y  z T a r n o b r z e g a  do  
P r z e w o r s k a  w y k o l e i ł  s i ę  w  d n i u  7 
g r u d n i a  b r. o k o ł o  g o d z i n v  4 po  p o ł u ­
d n i u  p r z e d  s t a c j ą  G o r l i c z y n a  k o ł o  
P r z e w o r s k a ,  wskutek najechania na jadący 
przed nim wózek kolejowy fRollwagen), którego 
nie zdołano na czas z torn usunąć. W skutek wy­
wołanego w ten sposób zderzenia , w y k o 1 e i ł a 
s i ę m a s z y n a  z t e n d e r e m ,  w ó z  s ł u ż b o ­
wy  i p o c z t o w y  i d w a  w o z y  o s o b o w e  
Z  38 podróżnych, iadących tym pociągiem, pięciu 
doznało — jak  skonstatowali przywołani natych­
m iast dwaj lekarze — nieznacznych uszkodzeń. Po­
ważnych obrażeń nie ma Z personalu kolejowego 
doznali uszkodzenia palacz l kierownik pociągu
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bach  osobowy utrzymanym będzie bez przerwy, 
% to w miejscu wypaaku aż do usunięcia wozów i 
naprawienia toru przez przesiadano  podróżnych. 
Ruch towarowj podjęty będzie 9 b. m.

Żywiec, 7 grudnia. W alne zgromadzanie Towa­
rzystw a gimn „ Sokół" odbyto się przed kilku dnia­
mi. Prezesem  wybrano druha D allde"’icza, jeero za­
stępcą dyrektora szkoły realnej G ustawicza, sekre­
tarzem druha dra Fonferkę, a skarbnikiem druha 
Bielewicza Do wydziału weszli druhowie; Traczvk, 
B arek, Nowotarski, F ressen i Mżyfcłód. W ydział 
czyni ptaran a, aoy rocznica powstania styczniowe­
go obchodzoną została oardzo uroczyście, a grono 
am atorskie ma urządzić wieczorek, na który prócz 
części dekiamacyjno-iruzycznej złożą się w y j ą t k i  z 
„Kordyana" Słowackiego

Naczelnikiem sądu w miejsce p. Ujhelyego. który 
przeszedł w  stan spoczynku, mianowani »ostał se­
kretarz sądowy p. Choróbski, który urzędowanie 
oDejmi* już w najbliższym czasie.

VK Jaworznie odbędzie się w niedzielę dniu 1 ] 
b. m. w sali kasyna urzędniczego wieczór listopa­
dowy. Odczyt wygłosi prof August Sokołowski. W y­
stąpi uadtu chór sokoli. Na zakończenie zaś am a­
torzy odegrają sztukę „D ziesiąty pawilon w W a r­
szawie"

Tarnów. Dnia 11 bm. o tw artą zostanie w sali 
„ trw iazdv“ (ulica Kopernika) w ystawa prac uczniów 
rękodzielniczych. Grnp będzie pięć: metalowa, drzew­
na, skórna, grupa odzieży, oddział różnych wyro­
bów. W ystaw a trwać będzie do 18 bm. W e czwar­
tek 15 bm. odbędzie się o 7 w!eczór odczyt ks. dr 
Kopycmskiego „o przemyśle krajow ym '1.

Morderstwo W szpitalu. Z Brodów piszą nam: 
Malarz pokojowy Grzybowski, leżący w tutejszym 
szpitalu w podpitym stanie. przeDił dwócb towa­
rzyszów swoicn, leżących na sąsiednich łóżkach J e ­
den um arł, drugi —  zdaje się —  będzie żył,

Zakończenie strejku. Z Bolechowa donoszę Po 
dziewięciu tygodniach strej kowania powrócili 29 z. 
m. robotnicy tu te jszej fabryki zapałek AdJesberga 
do pracy napowrót. W szystkie w arunki skrócenia 
dnia roboczego i podwyższenia w nagrodził, dzienne 
go fabrykant przyjął, zobowiązując Bię równocześnie 
do przyjęcia w szystkich strejkujących bez wyjątku 
napowrót do pracy 1 nie w yJalić żadnego przed 
pół rokiem od cnwiii zaw arcia umowy.

KałU8Z „Sokół14 nasz urządzi 11 bm przedsta­
wienie am atorskie, na które się złożą „Dzieci mu­
zy 11 F r  Dominika i „Jesionią" L. Świderskiego

Zmarli.
O skrr R o t s c b e k, radca sądu krajowego w Tar 

nowie, zmarł w Tarnowie, licząc 53 la t życia. —  
Zmarły z powodu wątłego zdrowia nie brał ndziałn 
w [życiu publicznem], ale pośród kolegów z a w o d o ­
wych cieszył się uznaniem.

WT W arszawie nmarł w 28 r. życia Stanisław  
U r b a n o w s k i ,  utalentow any pedagog

W  Szwajcaryi nm arł dr A rtnr J a r n n t o w s k i ,  
znany lekarz z Poznania, praktykująca w sezanie 
w Goerbi rsdorfie na Śląsku.

2*e świata.
W ar » » w »  w obeo  p rz e s ile n ia  Koresponden. 

warszawski „Dziennika Poznańskiego14 donosi 
W  handlowo-przemysłowym świecie warszawskim 

utrzymuje się mniemanie, że „ultim o41 noworoczne 
będzie tak  krytycznem  dla wszystkich firm i przed­
siębiorstw  nie spoczywających na całkiem pew 
nvch podnawach, że term in ów stanie się dla zna 
cznej części tego świata prawdziwym kataklizmem 
Słowem przepowiadają o g ó l n y  k r a c h  n o w o ­
r o c z n y  Przytem  ogólna stagnacya odbija się na 
swiecie kupującym, który niema pieniędzy Stąd 
knpcv uskarżają się, że zakupy świąteczne i noworo­
czne stanowiące w normalnych warunkach i w  
zas*cn spokojnych, dnży zysk dla handlujących, 

dosięgają obecni* 10 do 20 prc normalnego obrotu.
A wszystko oczywiście — wojna Niewielkie za­

mówienia, jakie właśni* z okazyi te] wojny otrzy­
mały niektóre gałęzie przemysłu, są zaledwie kro­
pelką w morzu w stosunku do szkód, jakie wojna 
ta  niby to daleka, a jednak co dzień bliższa nam 
w skutkach, przyczyniła. Z resztą pomimo wojny, 
stagnac ji, ciemnych horoskopów —  nie zmieniła 

arszawa, Dozornie przynajm niej, zwykłego chara­
kteru i codziennej fizyogncmii. N ietylko tea try , lecz 
r«staaracye oraz mnożące się coraz liczniej kaw iar 
nie. wcale pustkami nie świecą. Przeciwnie, co 
wieczór prawie jeBt w nich taki natłok, że miejsca 
znaleść nie mużni.. Od pewnego czasu nastała mo­
da, że nieme jnż kaw iarni bez muzyki, mniej lub 
więcej dobrej. Miejscowe orkiestry, cyganie, W łosi —  
byle muzyka*

Skazanie posła węgierskiego w  Budapeszcie
po trzechdniowej rozprawie karnbj został adwokat 
i poseł do Sejmu węgierskiego, W alenty E<5tvBs 
skazany zn osznstwo na trzy  la t w ięzienia i na 
u tratę praw obywatelskich przez przeciąg 10 lat. 
Zasądzony równie został ns zwrot 84 .000  stronie 
poszkodowanej w ciąga 15 dn I  prokurator i ska­
zany wnieśli rekursj od wyrokn. W edle aktu oskar­
żenia Eotv8s wyłudził od pewnej pani w W ielkim 
W aruidyaie, która je s t krewną jego żony, c a ł y  
j " j m a j ą t e k  wynosząc 94 .000  koron. Pani owa 
zw róciła się do Ehtvosa z prośbą o poradę prawną, 
k tórą Eótvós uskutecznił w ten sposób, że spowo­
dował ją  do zaw arcia ze swoim pomocnikiem kan­
celaryjnym kont-aktn o rentę K ontraktu owego 
nie rplsal l n*e przedłożył go urzędowi wy­
miaru należytości Dr W alenty  Eotv6s należy do 
Sejmu węgierskiego od r  1 9 o i,  a le nie występo­
wał nigdy na arenie parlam entarnej. Ojciec jegu 
Karol EbtTos należy równie do Sejmu i j e»t zn i- 
n '-m politykiem.

Z Wiednia donoszą: W czoraj w P o p e łn io n e j 
sali odbył się wykład poBła a ra  G ł ą b i ń s k i e g o  
o życiu eknuomicziem Galicyi. P relegent na pod­
stawie dat statystycznych omówił dokładnie każdą 
dziedzinę życia ekonomicznego G a licy i, wskazując 
na je j zastój w porównaniu z innem krajam i ko- 
ronuemi i wzywając m łodaież, aby doświadcienia, 
które zdobywa na obczyźnie, nżvła do podniesienia 
ojczystego kraju.

Długowieczność, w iedeńsk ie dzienniki aonoszą, 
że w W iedniu obchodziła wczoraj pewna staruszka 
nazwiskiem Marya Terera Kulla. 105 rocznicę uro­
dzin. Ja s t ona również najstarszą mieszkanką ka 
mlenicy, w której mieszka bez przerwy od 56 lat 
M arya Kulla jest zdrową, tylko w ostatnich mie- 
siącacl osłabła siła jej pamięci. S taruszka żali się, 
że nie może jnż zajmować się ręcznemi robótkami.

Nestor malarzy niemieckich, Adolf Menzei, roz­
począł dnia 8 b. m. dziewięćdziesiąty rok życia 
Mimo sędziwego w iesn Menzei rysuje i maluje fac­
hami wodnemi, malarstwa olejnego musiał się wy- 
raee.

Powitanie wygnańców Z H e i s i n g f o r m .  
stolicy Finlandyi, donoszą dzienniki rosyjaai* pod 
datą 6 bm.

W czoraj wrócili «• Szw*(*i dis nazisty w »•)-

mie zesłani w drodze adm inistracyjnej. Tłum kil 
kotysięczny zebrał się na dworcu kolejowym i za­
pełnił ulice i place, wyprawiając przybyłym potę­
żną owacyę. Z p o w o z u  M i c h e l i n a  w y p r z ą -  
g n i ę t o  k o n i e  i tłum rękoma potoczył powóz do 
hotelu. Porządek nigdzie nie był zakłócony.

Brak oficerów w Rosy). Przy wykonywaniu 
niedawno zakończonej mobilizacyi korpusu oficer­
skiego dla skompletowania kadrów arm ii czynnej 
powołano ogółem 5 .600 oficerów. Korespondent pe­
tersburski „W arszaw skiego D niew nika11 tw ierdzi, 
że w ten sposób zawezwany został cały zapas ofi­
cerów, przyczem okazał się brak 300  ludzi pomimo 
powołania chorążych rezerwy WTobec tego Dosta- 
nowiono zarządzić przyspieszone egzamina w szko­
łach junkierskich (szkołach kadeckichj i okręgowych 
(akademiach wojskowych), przy czem junkrow ie o- 
trzym ywać Dędą rangę oficerską jnż po ukończeniu 
kursu średniego

Katastrofa kolejowa. Z Orszy w gubernii id o -  

hilewekiej donoszą: O statniej nocy najechała loko­
motywa na pociąg wiozący rekrutów Siedmiu re­
krutów  odniosło lekkie zranienia.

Samobójstwo adwokata. Z P ragi donoszą Za 
strzelił się tu  wczoraj po południu adwokat Nowak 
syndvk miasta. Przyczyna samobójstwa na razie 
nie je s t znana. Dr Nowak należał do bardzo wybi­
tnych członków stronnictw a młodoczeskiego W  swo­
im czasie był on przez ilłodoczechów postawiony 
jako kandydat na posła do Rady państwa przeciw 
drowi Bakaie, ale upadł nieznaczną mniejszością 
głosów.

Strzały na koncercie. Z G raca donoszą: W tu ­
tejszej hali przemysłowej odbywał się wczoiaj Kon­
cert sDacerowy przw wsnółndziale tysięcznych tłu ­
mów publiczności. Nagle przedarł się przez tłnm 
jakiś młody człowiek, a stanąw szy obok pewnej 
młodej kobiety, w ystrzelił do niej z rewolweru, 
kładąc ją  trupem na miejscu. Matka zabitej rzu­
ciła się na mordercę ale w tejże chwili pauła bez 
przytomności na ziemię. Mordercę scbwy tann. Je s t 
to były porucznik, nazwiskiem Kuschel. Obara je ­
go nazywa się Leontwna Traunw ieser. Zamordował 
ją  Kuschel z zazdrości, ponieważ odrzuciła jego 
prośbę o swoją rękę.

Dodaien tygodniowy. Do dzisiejszego numeru 
„Nowej Reform y"1 dołączamy 3-ci arkusz powieści 
B o I e s I a w i t  y „P ara  czerwona11.

Dla „komitetu opieki nad wychodźcami41 zło­
żyli w adm in istracji „N. Reform y11:

J1 K 5 koron, Ja n  G lajcar z Sibiny 10 koron, 
uczniowie IV b klasy gimn. w T. 2 kor. 21 Dal

Mianowania i przeniesienia. Raua szkolna krajowa prze­
niosła zastępców nauczycieli: .lana Majerskiego z J szko­
ły realnej do IV gimnazyum we Lwowie, a Witolda 
dybczvaskiego z IV gimnazjum do I szkoły realnej we 
Lwowie.

Rada izkoina krajowa zamianowała w szkołach Indo­
wych: K. Freindorfa nauczycielem kierującym »  Lofz- 
niowie nauczycielami kierującymi szkół “-klasowych: 
V/ Małopolskiego w Lipinkach, A Giżowskiego w Pia 
skarb Z. Krzywkę w Przewrotnem, L. Gancarza w Dwo­
rach; nauczycielkami szkut 2-klasowych: R. Michalską 
w Łękawicy, P. Krug w Lesienicach S. Tyra rską w 
Krościenku, szkół 1 -klasowych: J. St.rze»aka w Laponią 
S. Kusmacza w Milówce, M, Niedźwieizkiego w Przy­
sietnicy, J . flwaczyńską w Podszumlańcach. urzeniosła. 
L Chodorowską Chrzanowa io Kęt, M I  obodyoza 
z Chodoiowa do Źydaczowa, M. Gaud-aka z Drohobycza 
do Sanoka P Eirazowa ze Strntyna do ł-anozyna, O. 
Komarninką z P iracka do Hruszowa, E Kurmanikową 
z Biertiwic do Gtogaczowa 

Namiestnik przeniósł praktykanta konceptowego na 
miestnictwa -lanuica Samolewicza, z 1’eczeniiyr.a do 
Kosowa

Kiub słowiański zaprasza członków swoich na odczyt 
p W arłswa Bozyda^-skisgo p. t. „Namdowo katolickie 
od-odaenio w Cze ',aoh" —  jutro w sobotę 10 b m o 
podz. 5 po poł (Wiślna 6)

Uniwersytet ludowy im. Mickiewicza
W sobotę: Dr .Tśze. Bett: „Artur Grottger"4.

niedzielę z towodu walnego zjazdu delegatów Uni- 
wersj łotu 'ujuwego .wykładów nie będzie

p< nif dz: ał“k Kazimierz Kelles-Krauz: „Pcraokra- 
cya w not oozesnem prawie państwowem".

Powszechna yykłady uniwersyteckie.
(W niedziele o godz. 8 w dnie Dowszednie o 7 wieczór.)

sobotę" tan-sław Fstreicher: „Powstanie no­
wożytnego państwa . wykład II (Collegiom novum, II 
p., sala nr 62).

W niedzielę- Dr Feliks k u p ca : Wizerunki królów 
polskich, przedstawione w obrazach świetlnych (w auli 
I szkoły realnej)

Repertoar teatru hd«wegn.
W sobotę: „Dom waryatów“.
Korespondencya redakcyi.
Prenumeraturce: Najlepiej rzecz ^m- wi Ustaiia, bo 

nie wiemy jakie są życzenia Szanownej Lani
Z kal-irdarza. W boLot-ę 10 „ rud"'»: N. M. p. Lore 

tańi kiej i Julii; w niedzielę i l  grudnia: Damazego i 
Sebina; w pon:edziałek 12 gnidn s: Aleksandra i |>y0. 
nizyi

Z kcakewsklege ibrerwateryum Dni* 8 grudnia ier 
mometr doctedł od -f  O h do f  8 7 C.; barometr poą 
nosił się.

Dni* 9 grudnia o >dzinie 7 rano stan barometru 
736 6 mm. termo'tetrt, 4  12  C.; wiatr zacb»dni

Przepowiednia *nt:alneg. meteorologiczBego zakłada 
w Fletnio d a  Galicyi laohodn.oj na dziuń > grudnia: 
pochmurno, odwilż; później polepbzi nie.

Nowa opera polska.
Pod tym tytułem  znajdujemy w „Kur"'erze W ar­

szawskim- artykuł pióra p. Adama Dobrowolskie­
go z którego przytaczamy szczegóły następujące: 

P rzez całą nową opero Romana S t a t k o w s k i e g o ,  
p. t.: „M arya", k tóra świeżo zdobyła pierwszą na­
grodę (5.000 rubli) na konkursie imienia K Wo- 
łodkowica a przewija s i ę , jako jeden z głównych 
mott wów, żałosna piosnka, zw iastunka nieszczęścia, 
wiszącego nad głową bohaterki. WTśród gwaru za- 
hawy i tańców Da zam ki wojewody motyw ten od- 
*vwa się nagle z poza sceny głosem pacholęcia,, 
k Wre, jak  czarny m o ty l, na jasne tło baln i hu- 
czn< ’ biesiady rzuca cień niespodziany i mąci na 
chwilę nastrój wesoły zgromadzonych gości. Uwer­
tura, jakby ,. perspektywicznej dali, ukaznje wnę­
trze dzie a ,  które otwiera się przed słuchaczem i 
zaciekawi * niemało, a  kiedy kurtyna iazie w górę, 
a t< nasz pa la na wojew odę, zamyślonego o 
przyszłość muzyka opowiaa„ 0 zamiarach lumn i- 
go magnata.

W  a k c i e  i wojewoda «e swoich planów zbro­
dniczych zwierza się przed dworzaninem i posta­
nawia pozbyć J ę  miecznika i jego C(5r ^j Maryi 
Napisał Ust podstępny, w którym mieczników’ ,ro- 
ponnie zapomnienie dawnych raz i wyprawę na 
Tatarów , kraj pustoszących. W ysyła kozaku * jj. 
storn, a sam do gości do sali balowej wchodzi w ko- 
■owodrie polonezowym (obraz II). 55 cjewoda jest 
w doskonałym humorze, łaskawie wita szlachtę, 
winem częstuje, do zabawy zachęca. Chór w pod. 
nieceniu woła. Vivat —  aż nagie słychać zdaleka 
pioanke pacholęcia

Ach, na tym  świeci*
Śmierć wazv»tko zmi*ci«k.

N O W A B I  f  Q R M  A

Oiohnie gw ar na chwilę pod wpływem tej melo- 
dyi, przejmującej do głębi. acław w tym momen­
cie sercem jest gdzieindziej. Ta wesołość hulaszcza 
razi go w domu ojca. Tęsknota za Maryą wylewa 
się w śpiewie solowym (rodzaj dumki): „Ach, na 
stepy mi w ylecieć111 Wojewoda słyszy to i zape­
wnia syna, iż złe jnż minęło, a szczęście wkrótce 

I zabłyśnie. Huczny m azur i hołupce w tórują tej ra ­
dosnej dla W acława nowinie.

W  a k c i e  I I  wstęp orkiestrowy maluje środka­
mi mnzycznemi nastrój poematu, kiedy kozak „z 
wiatrem  puścił się w zawody", Przed dworem Mie- 

j cznika zbierają się towarzysze pancerni, słychać 
pobudkę obozową i sygnały trąbki. Miecznik przed 
pochodem intonuje „Boga Rodzicę11, a chór tę pieśń 
w dalszym ciągu prowadzi, ruszając w stepy. Ma 
rya osamotniona kończy obraz rozpaczliwą pieśnią 

„Ach, z jaką trąby  zagrały żałobą'
Och, nie rzucaj mnie z d o w u 1 

i Och, zabierz mnie z sobą!"
A k t  III rozpoczyna uw ertura motywem „Ach, 

na tym Swiecie"; motyw ten rozbrzmiewa dalej, 
spożytkowany tematycznie w całym ciągu opery, 
wydobywa się z  fali dźwięków W trzech obrazach, 
związanych w całość nieustannie płynącą muzyką, 
rozwija się ostatni akt opery. Knllg jaskrawem i 
barwami taran teii i nherka rozpoczyna „zapdHty 
weneckie", zakończone porwaniem A ntrak t orkie­
strowy, przy zmianie obrazu, zawiera w sobie mo­
tywy ze sceny pożegnania W acława z Maryą —  
W  nizinach orkiestry dźwięczy złowrogi temat wo­
jewody. Przy cichutkich dźwiękach orkiestry podnosi 
się kurtyna. W idzimy pokój sypialny Maryi, której 
trup Jeży na łóżku. W  orkiestrze słychać tem at 
W acława z aktu II  i ua scenie zjaw ia się W a­
cław. Myśli, że Marya śpi, zbliża się do niej ua 
palcach, składa na ustach pocałunek.

Błyskać się zaczyna i grzmieć, a pacholę opo­
wiada Wacławowi o wTszystkiem. co *ię stało

W  orkiestrze wre burza, jak w duszy W acława, 
który się zry wa i pędzi na zamek wojewody. —  
Szybka zmiana (muzyka era  bez przerwy) przenosi 
nas do komnaty z odsłony pierwszej W ojewoda z 
głową dumnie wzniesioną, urąga gniewowi żywio­
łów i tryumfuje, bo wie, że jest u celu Bwoich pla­
nów ambitnych, Nagle W acław , z włosem od de­
szczu mokrym i od wichru rozwianym wpada, do 
komnaty. Za krew krwi żąda! W  szale rozpaczy 
dobywa szabli na ojca. W ojewoda swoją szablą 
chce ubezwładnić syna. I w chwili, gdy się ma od­
być między nimi ten straszliw y pojedynek, wnę­
trze iednej ze ścian nabiera dziwnej jasności. U ka­
znje się widzenie: Marya na katafalku spoczywa 
wśród świec jarzących, a przy zwłokach córki k lę­
czy miecznik. Walczącym szable z rąk  wypadają. 
W duszy W acława zamiesi uczucia zemsty, po­
w staje żałość bezmierna. Miecz wydobywa i za 
chwilę pada martwy u stóp wojewody.

Kompozytor w układzie scenicznym opery szedł 
przeważnie śladami projektu iibreta, ogłoszonego 
w swoim czasie przez fundatora konkursu, p, Kon­
stantego Wołodkowicza.

Nową tę operę polską dyrekcja teatrów  w ar­
szawskich postanowiła wprowadzić na repertoar w 
sezonie bieżącym ,

G a b p y e l s h i  ( K r > » k ó w )  ku­
puje sprzedaje i najmuje — fortepiany, piani­
na, hannonie i planole — krajowe i zagra­
niczne — nowe i przegrane — ra gotów „ j 
spłaty — bez zaliczki

Dział ekonomiczny.
X  Fabryka SSdOCka. W  sali Banku krajowego 

odbyło się onegdaj pod przewodnictwem dyrektora 
Banku krajowego Zgórskiego doroczne walne zgro­
madzenie akcyonarynszy Pierwszego galicyjskiego 
Tow arzystwa akcyjnego budowy wagonów i maszyn 
w Sanoku. Przewodniczący przedstaw ił sprawozda­
nie, z którego wynika, że Towarzystwo z powodu 
nieotrzym ania z m inisterstw a kolejowego większych 
zamówień na wagony, musiało zwiększyć produkcyę 
w mało rentownych działach i dlatego rok w okre­
sie tym zamknęło ze stratą , wynoszącą 93.735"87 
koron, po dokonaniu amortyzacyjnych odpisów na 
94 ,335 '3  koron Produkcva tegoroczna przedstaw ia 
się w kwocie 2 ,8 0 2 .5 8 2 7 4  koron, z czego zale- 
dviie 46*/, przypada na produkcję wagoncw Wobec 
jednak przeprowadzonych reform w ustroju fabryki, 
rad.i zawiadowcza spodziewa się zmiany niepomyśl­
nego stanu,

Po dłuższej dyskusji sprawozdanie przyjęto i u- 
chwalono wykazaną bilansem stra tę  przenieść na 
rachunek roku następnego bez odpisania od niej 
funduszU rezerwowego z kwotą 2 4 .4 5 1 4 5  koron, 
do bilansu wstawionego. N astępnie zatwierdzono 
wybór p. Drewnowskiego na członka Radv zawia- 
dowczej: do komitetu rewizyjnego wybrano pono­
wnie pp. Chołoniewskiego Gorayskiego i dra Lilie- 
n & , do komitetu zaś wykonawczego ponownie pp.. 
Cybulskiego, Domaszewskiego i Rom aszkana —  a 
wreszcie na wniosek rektor* dra Ochenkowskiego 
wybrano k o m is ję . która raa zbadać stan fabryki i 
następnie przyjść z wnioskami na mające być zwo- 
łanem nadzwyczajne walne zgromadzenie. Do ko­
m isji te j, której przyznano prawo kooptacyi i za­
proszeni! sił fachowych z poza grona akcyonaryn­
szy, wybrani zostali pp . dr Małecki, d r Ocbenkow- 
ski i Sędzimir.

x  Wiece przemysłowe w połączeniu z w ysta­
wą ruchomą, "rządzone staraniem „L igi Pomocy 
przemysłowej", odbędą się 9 b m. w Trembowli, 
10  b. o* w KopyczYńcaeh, 11  b. m. w Borszcze- 
wie, 13 b m. w Ozortkowie

2 nlejtklt centralnej targowic* aa bydło w Krakowie
Kraków 9/12 1904 1 Na uzU.eiw} »-"g spęd* im . a)
bjdła rogatego rasłeg > 184 irtuk, ‘bj jałownika 80 sztuk
o) cieląt 291 sztrk. d) owiec i fcće 86 sztuk. *) nie*<w
gacimy 172 zztuk. Razem 783 tztufc.

Woły z paszy łacono po ć9 do 66 kor, woły opa­
sowe po 66 do 70 kor., krowy po 67 io ua kor bu­
haje po 66 do 68 kor , cielęta po 69 do 72 kor. źa je- 
deą oStnar metryozny żywrj wag? ciel/ta na sztuki po 
27 do 52 kor., nierogaoiznę tu c i-  1 po 110 dc 128 k w 
nierogai izuę obuią po — du -  kor. ta  'eden etnar 
metry , zuy *zs*nej wagi 

Sprzedano dla miejscowe' koinamcyi bydła rogatego 
oieląt i nierogacizn! 737 sztnk, * lj* eksport iydła 
rogatego 26 sztuk nierogacizny — “ tuk, po*, Bt, j0 
drugiego targu — sztuk.

Budapeszt 9 grudnia, ''stenie* na kwiecień 10 23 do 
4i)"24, pszenic* na październik 6 86 ds 3 69; tyto na 
kwiecień 7-96 do 7 98; owies na kwiecień 7"21 do 7 °2 
kukurydza na maj 7 69 do 7 60, rzepak na tieri 'oć 
11-10 do 11"20 

Oferty mierne, chęć zupna słaba, uipoaooienle mdłe; 
pogoń* piękna.

; u h m -p w  “^ W a M w

Ostatnie wiadomości.
7 0  h o n s t y t n e y ę  w R o s y  i. Urzędowa 

rosy taka Ag. (Jonosi K a ł u g i

Zgromadzenie ziemstw tutejszej gubernii uchwa­
liło wystosować do cara w i e r n e p o d d a ń c z y  
a d r e s ,  w którym  wskazuje na to, iż tylko wolne 
słowo może być szczere, a tylko działalność ró­
wnouprawnionych, w istocie wolnych obywateli mo­
że być pożyteczna Swobodne tylko sumienie —  na­
pisano dalej w adresie — swobodna modlitwa w 
publicznych św iątyniach wszystkich wyznań jest 
czystą. „Gdyby car powołał kiedyś zastępców ludu 
do współudziału w pracy państwowej, stworzyliby 
oni wielką potęgę o tronu monarchy i pomogliby 
carowi podnosić kraj na drodze pokojowego roz­
woju wszystkich umysłowych i m ateryalnych jego 
sił na szczęście przyszłych generacyj i na sławę 
rządów cara".

Przemowę reprezcotan1 a Gotnbickiego, w której 
on oświadczył się za zatrzymaniem obecnego s ta ­
nu rzeczy, przyjęła publiczność gwizdaniem, w sku­
tek czeeo przewodniczący kazał je j na pewien czas 
opuścić salę.

B konika lwowska.
Lwów. 9 grudnia.

Z Rady Ul. Lwowa. \ a  posiedzpnin onegdajszeiu 
r. J  o u a s z interpelow ał w spraw ie spóźnienia się 
straży do pożaru w młvnie Thoma. W icepr. M i- 
c h a l s k i  oświadczył, że wdrożył dochodzenia. Na 
posiedzenia ponlnem obsadzono ki'kadziesiąt posad 
kierowników, kierowniczek i stałych nauczycielek.

Z teatru lwowskiego, (j- p.) Tłem m irycznem  
do scen wcale niezabawuvch, gdyż pomysły i wy­
nikając* z nich sy tuacje  w librecie W illm era i 
I irne a grzeszą zbytnim szablonem, jest nowa ope­
re tka  Henryka B erte p. t. „Narzeczona m ilionerka4 
Oto niedołężny jej tekst: P iękna i bogata dziew­
czyna ma wyjść za mąż na życzenie stry ja , a po­
średnikiem j ‘st n ie jasi Clip, detektyw  policji, po­
siadający —  ja t  sam mówi —  „na składzie" kilku 
zbankrutowanych arystokratów Otóż panna Mery 
Thomson (takie imię nosi owa kandydatka do s ta ­
nu małżeńskiego) przebiera się za pokojówkę i w 
mieszkaniu tancerki Olimpii śledzi młodegn mar­
grabiego Armanda, odświeżającego dawną znajomość 
z tancerką. Rzucz kończy się naturaln ie małżeń­
stwem rzekomej pokojówki z m argrabią Niedołężne 
libretto przewyższa o całe niebo rnnzyka p. Berte. 
Nie je s t ona nadzwyczajną, lecz przeważnie popra­
wną. niekiedy ożywioną i charakterystyczną (n p. 
w akcie I  piosnka o Japończyku w Porcie A rtura, 
w sparta o oryginalny motyw muzyczny), niekiedy
0 zakroju poważnym (początek akompaniamentu 
podczas tańca hypnotycznego W akcie II). W ykona­
nie „Narzeczonej milionerki" przygotowano sta ran ­
nie. P anna MIłowsk i vr party i Mery Thomson śpie­
wała i  w erw ą i wdziękiem, jedynie p*jęcie roli ze 
stanowiska dramatycznego było nieco odmlunno od 
in ten c ji autora,

Konkurs Ks. W łodzimierz Ka.ba, proboszcz w 
Soko}ówce (powiat złoczow*kij ogłasza za pośr«dni 
ctwem „Związku studentów arch itek tury" we Lwo­
wie, konkurs na budowę cerkwi małornskiej. W y­
żu iczs się dwie nagrody. pierwsza w kwocie 200 
koron, druga 100 koron, które będą przeznaczone 
projektom najlepszym z nadesłanych. Term in wy­
syłania prac upływu z dniem 10 marce 1905 r. 
Szczegółowe w arunki konkursu wysyła i wszelkich 
wyjaśnień udziela „Związek *tudentów architektury", 
Lwów, politechnika.

Uroczystosc kupiecka, Knpiectwo lwowskie ob- 
chouziło wczoraj z tradycyjną uroczystością jako 
w dzień swej patronki 230-letn ią rocznicę istnie- 
ula Btowarzvszenia kupców i młodzieży handlowej.
1 roczystość rozpoczęła się u,len nr nabożeństwem, 
odprawionem o godzinie szóstej rano w katedrzi 
W  nabożeństwie tem, prócz tałego knpiectwa wziął 
udział cech rzoźników i masarzy, oraz R aaa m iej­
ska, W ieczorem w lokalu stowarzyszenia odbyła się 
wieczornica, na którą prócz licznego grona kupców, 
pizbyli delegaci Tow arzystwa wzajemnej pomocy 
uczestników powstania 1863 4, „Sokoła", „Gwia­
zdy", „Skały" i w. in. .Skromne, a serdeczne ze­
branie urozmaicały liczne toasty, które rozpoczął 
dyrektor Stowarzyszenia p. M a r k i e w i c z ,  w ita­
jąc przybyłych w krótkich słowach, przedstaw iając 
dzieje Stowarzyszania,

W Technickiem Kole pomocy przemysłowej 
zaw iązała się wczoraj „sektya przemysłu naftowe­
go i górnictw a", w  skład Której weszli pp. Haiuch 
Jan  jako przewodniczący, R B artel zastępca prze­
wodniczącego, W ójcicki-Daieszyński jako sekretarz. 
We iss zastępca sekretarzu

Reoertoar teatru lwowskiego.
W bobotę „Narzeczona-milionerka".

Z  Rady państwa.
(Telegramy „N, Rwformy11 z 9 grudnia). 

Wiedeń W Izbie posłów wniósł dzisiaj poseł 
B r e i  t e r  wniosek nagły w sprawie wyboru 
k om isi,. złożonej z 37 członków, celem zbada­
nia zarzutów, podniesionych przeciw posłom 
Wodzickiemu, Jedrzejowiczowi. Niementowskie- 
mn. Małachowskiemu i Walewskiemu o wyrzą­
dzenie szkody skaHbowi państwa, względnie o 
wyzyskanie mandatn poselskiego.

Poseł L e m  i s eh  wniósł interpeJacyę. doma­
gającą się zawarcia jedynie t.emiecko-austrya- 
cli iego trak ta tu  handlowego, gdyż W ęgry, z po^ 
wodn kwestyi weterynaryjnej, czynią trudno­
ści.

Wiedeń W Izbie poselskiej odbywa s 'ę  dzi­
siaj dosłowne odczytywanie wpływu.

Wiedeń. W Izbie poselskiej po odpowiedzi 
n? interpelacyę ze strony ministrów R artla  i 
W itteka przystąpiono do dalszego ciągn dysku- 
syi nad oświadczeniem rządn

Poseł S t e r n b e r g  występował ostro prze­
ciw ministrowi obrony kratowej, wskazując na 
afery M attasicza i W ailbnrga.

W iceprezydenl Ż a c z e k  wezwał mówcę, aby 
przemawiał umiarkowanie, później zas p r z y w o ­
łał go do porządku.

Wiedeń. Niemieckie stronnictwo postępowe 
uchwaliło 9  głosam* przeciw 4  g ło s o w a ć  prze­
ciw refundowaniu.

Z teatm wojny.
Akcya wojenna na wschodzie \z y i znowu 

z a c z y n a  s i ę  o ż f « r , ł d  Pod Portem A rtu­
ra rozgrywa się z w strząsającą gwałtownością 
i zaciętością ostatni, jak się „daje, akt krw a­
wego dran»fcn oblężenia twierdzy Z nad rzeki 
Sza ho donosi d iś wprawdzie gen Sacharow. 
że ostatni dzień minął spokojnie Poprzednio 
a t o l i  dnia 6 b. m toczyła się i tam u okolicy 
w/gó/za P  u t  r ł  o w a dłuższa w alka działowa, 
która była dalekn gwałtowniejsza, niż poprzed
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Dalej faktem jest, że obie strony wprowtdza- 
ją  tam na pozycye i w ogień coraz więcej driał 
ciężkich, co także nasuwa przypuszczenie, że 
zanosi się na rychłe ponowne podjęcie waiki 
na całej linii.

Nowe walki toc /y łj się w ubiegłych dniach 
taKże n& skrajnem  wschodmem sh rzydle w stro­
nie wąw\,zu T a 1 i n. Tam rzekomo „zwycięski44 
pochód ku południowi gen R e n n e n k a m p f a  
n a g l e  u s t a ł  a częściowo n a w e t  z a m i e ­
n i ł  s i ę  n c  o d w r ó t .  Generał S a c h a r o w -  
donosi bowiem pod datą 6 b. im. „Japończycy 
ostrzeliwali dnia 6 b. in z trzech stron miej­
scowość na południe od wąwozn Lanczeusmlm. 
N a s z a  t a m t e j s z a  s t r t tź m u s i a ł a  s i ę  
c o f n ą ć .  Dwaj kozacy zabici, trzej zranieni a 
czterech brak Zgineyo także 9 koni. Japończycy 
zwrócili się następnie w k i e r u n k u  D a p i n -  
d u s z  a n"

Miejscowość tej nazwy położona jes t w kie­
runku wschodnim od drogi na której ' “czyły 
się dotychczasowe potyczki między oddziałem 
Rennenkampfa a wysłaną przeciwko memu bry­
gadą japońską. Możliwą więc jest -zoczą, że 
Japończycy, którzy dotychczas rozporządzali 
tam znacznie słabszemi siłami, niż Rosyanie. 
otrzymawszy posiłki, przeszli ponownie dc ofen- 
zywy, i że teraz usiłują oskrzydlić korpus Rer 
nenkampfa W poprzednich potyczkach — jak 
donoszą ze źródeł rosyjskich — Rosyame wzięli 
tam rzekomo do niewoli 100 Japończyków, 
którzy, licho odziani, cierpieli bardzo z rtowoan 
mrozów. Wiadomość ta spotyka się ? niedowie­
rzaniem Z wielu wiarygodnych stron zape­
wniają bowiem, żs żołnierze japońscy zaopa­
trzeni są bez wyjątku w ciepłą odzież, nato­
miast z armn rosyjskiej donoszą że w i ę k s z a  
c z ę ś ć  ż o ł n i e r z y  c h o d z i  b o s o  p o  ś n i e -  
g u . gdyż m tendantura me dosts rczyła na czas 
a rn ii o b u w i a .

Sensacyę wywoła zapewn*- półurzęaowa depe­
sza z Petersburga, iż rząd ro sjjsk 1 postanowił 
wysłać jeszcze jednę — t r z e c i ą  z rzędu eska­
drę do Azyi wschodniej. Ponieważ na Bałtyku 
Riosya ma już tylko kilka i to po części prze­
starzałych okrętów, ta  trzecia eskadra mogłaby 
się sklaaać jedynie z c z ę ś c i  f l o t y  c z a r n o ­
m o r s k i e j .  W  takim zaś razie stałaby się 
znów a k t u a l n ą  k w e s t y a  D a r d a n e l i .

Doniesienie o rzekomem wysączeniu w po­
wietrze wagonu gen. Kuropatkina przez Chiń­
czyków wymaga jeszcze potwierdzeni*

(Telegramy „N. Reformy4- z 9 grudnia.)
Petersburg, Gonera! Sacharow telegrafuje z 

8 b m., że w c z o i a j  n i e  p r z y s z ł o  do 
ż a d n y c h  s t a r ć  z n i e p r z y j a c i e l e m  

Szangaj Chiński okręt wojenny, który miał 
strzndz rosyjskiego okrętu „Askold", o p u ś c i ł  
s w e  s t a n o w i s k o ,  rzekomo celem przedsię­
wzięcia reperacji ma być zajęty naprawą 
maszyn

Zniszczenie okrętow rosyjskich.
Tokio (U rzędownie). Z cesarskiej kwatery 

donoszą że wynik ostrzeliwania okrętów rosyj­
skich w przystani Portu A rtu ra w dniu 7 b m. 
z w ielkokałibrowyrh dział byt uwieńczony do­
skonałym skutkiem. Zauważono, iż wiele poci­
sków Gatiło w okręty „Peresw iet“, „Pobieaa" 
i „Pallada" Na ,,Pereswiecie“ o ‘jodzinie kwa 
drans na 4 po południu wybuchł ogień, „Po- 
bieda“ położyła się na bok 

Tokio. (Urzędownie.) Komendant aUyleryi ma­
rynarki donosi, że « «dłng spostrzeżeń ze „Wzgó­
rza 203  metrów" p o  p o ł u d n i u  d n i a  7 b m. 
„Retwizan44. jak się zdaje, poszedł na dno mo 
rza. „ pobieda“ znacznie się przechyliła 

Tokio. Sprawozdanie japońskiego komendanta 
załogi „Wzgórza 203 m." donosi: środkowy ko­
min .Pobiedy" jest ciężko uSŁkooiony. ©kręt 
aż po główny pokład pod wodą Górny nokład 
„Pereswieta" i „Retwiiana" nod wodą. Prze­
dni pokład „Bojana" pali $lę„ Tylna część 
„Pallady" tonie Dzisiaj (czwartek) ntrzymuie- 
my w d a l s z y m  c i ą g n  o g i e ń  n a  o k r ę t y

Straszne wzgórze.
Londyn. Korespondent Biura Routera przy 

armii japońskiej, oblęgającej Port A rtura, do­
nosi: Widok „Wzgórza 203 m.“ jest straszny 
Grzbiet wzgórza jest zupełnie zerwany przez 
pociski, stoki pokryte gruzami. W okopie dłu­
gim na IOw metrów, znaleziono 200 zabitych 
i rannych Rosyan. Trupy były w straszny spo­
sób poszarpane przez wybuchy •■ęcznych gra 
natow

Uniemożliwiony dowoź żywności
Berlin. Z Tokio donoszą: Baterye ciężkich 

dział, ustawione na „Wzarórzn 203  metrów", 
mogą ostrzeliwać także wjazd do zatoki Portu 
Artura, wskutek czego d o w o ż e n i e  ż y w n o ­
ś c i  Jo portu diogą m orską stało się wręcz 
niemożliwe.

Pilnują twierdzy
Czifu Okręty przewozowe, przybyłe tu z Niu- 

czwangu. donoszą, że koło Porte A rtura wi- 
duauo cztery japońskie okręty linow e, trzy 
krążowniki i dziesięć torpedowców

jeszcze do lutego?
Berlin. Berlińsk rn otrzymał depe­

szę z T o k i o ,  która donosi ^ołnocne forty 
Portu A rtura zn a jd u ją  się jeszcze w ręku Ro­
syan. W tutejszych 1 apeńskich) korach woj­
skowych lit z tem, że twierdza zdoła się 
0ronić jeszcze ao lutego.

Wysłanie trzeciej eskadry
Petersburg Rosyjska Agencya tek doiiosi. 

Zostało postanoy tonem wysłanie trzeciej eska 
dry, która wypłynie w po>owie stycznia Dal
sza jazda drngiej eskadry n i e  b ę d z i e  z t e  
g o  p o w o d u  w s t r z y m a n ą .

ZapaJ wojenny w Japonii.
Berlin. Z Tokio donoszą Do szkoły wojenni-: 

zgłosiło się obecnie przeszło 1000 uczniów
których niemal w s z y s t k i c h  przyjęto. Hra­
bia Okuma zaczep.a w prasie d y p l o m a c j ę  
japońską, zarzucając jej b e z c z y n n o ś ć .

Mobiiizacya dalszych pułków.
Petersburg. Zarządzono mobilizację d r u g i e ­

go p n ł k n  w o ł ż a ń s k r e g o  i mobilizację 
k o z a k ó w  p e r e k  e p s k i e b .

Złote szabfe.
Petersburg. Generałowie B i 1 d e r  1 i n g i S r .



Nr * 83. N O W A  R E F O B M A SsoDota, 10 GrnoniA 1904.

c h a r ó w  otrzymali złote szable, ozdobione bry­
lantami i napisem „za waleczność-1.

Ola floty rosyjskiej.
Malaga. Krążownik rosyjski „Izumruć*1, któ­

ry zawinał do portu tutejszego, już odpłynął, 
zabrawszy wielkie zapasy ś w i e ż e j  w o d y  
dla rosyjskiej eskadry uzupełniającej, która o- 
czekuje go na pełnem morza.

Klei. Rosyjski okręt do łamania lodu „Jer- 
mak", Który zmuszony był wstąpić tu  do portu 
celem napraw y dz'ś odpłynął śladom floty bał­
tyckiej.

Londyn. -Morning Postu donosi z W aszyng­
tonu. że japoński poseł otrzymał wiaaomość, iż 
pewnemu amerykańskiemu agentowi rządu ro- 
syjsKiego udało się nabyć d w a  o k r ę t y  w o ­
j e n n e  w A r g e n t y n i e  r z e s o m o  d l a  Ma- 
r  o k k a. Okręty te wyroszą na morze Śródzie­
mne i tam nastąpi pozorne oddanie ich rządo­
wi marokańskiemu Potem zas popłyną te okrę­
ty  dalej juz pod flagą rosyjską.

Węgiel dla stron wojujących
Londyn. Kupcy angielscy najęli 20 parow­

ców, celem w ysłania 120.000 ton w<-gla z Oar- 
diff do Japonii.

Londyn „Morning P ost-1 donosi z Kardifu: 
O kręt „Kapitan Menzell-1 otrzymał pozwolenie 
nabrania węgia t y l k o  d l a  w ł a s n e j  p o ­
t r z e b y .  poczem musiał wyjechać. Na zapyla­
na, dlaczego nie wolno mu wziąć więcej węgla, 
me dało ministerstwo spraw zagranicznych od­
powiedzi,

Wypierają się.
Londyn. Ambasador niemiecki zaprzecza do- 

mesiemom dzienników, jakoby przez niemieckie­
go konania w C a r  d i f f miał jakikolwiek udział 
przy s p r z e d a ż y  w ę g l a  d l a  f l o t y  r o s y j ­
s k i e j .

Konferencya pokojowa a wojna.
Waszyngton. (Doniesienie Biura R eutera i. 

J a p o n i a  p r z y j ę ł a  z a p r o s z e n i e  R d o- 
s e  v e 11 a d o  w z i ę c i a  u d z i a ł u  w ' r -  
g i e j  k o n f e r e n c y i  p o k o j o w e j ,  jednak 
pod tym warunkiem, że obecny konflikt bę- 
d z i«  w y j ę t y m  z p o d  o b r a d

Komisya w spraw ie fiulskiej.
Londyn. Do komisyi międzynarodowej w spra­

wie hniskiej zamianował rząd angielski lako 
swojego tom isirza wiceadmirała L. B e a n -  
m o n t a  jako jego doradcę prawnego sekreta­
rza ambasady w Paryżu Hngh O. Beirne’a.

M e fo iicn t i telegralicne 

wiadomości „N. Reformy11 
z dnia 9 grudnia.

Krytyczna sytuacya.
Wlńdńń. Położenie parlam entarne jest bardzo 

krytyczne. Gdyby komisya budżetowa na dzi- 
mejszenj swojem wieczornem posiedzeniu odrzu­

ciła żądane przez rząd refundowanie 69 milio­
nów (Zob. artykuł wstępn>. Przyp. Red.), to 
gaDinet dra Koerbera poda się do dymieyi. 
Gdyby cesarz dymisyi r>e przyjął. Rada pań­
stwa będzie prawdopodobnie rozwiązaną.

Wiedeń. Dzisiejsze posiedzenie komisyi bu­
dżetowej będzie rozstrzygającem dla przesile­
nia. Obecnie toczą się energiczne rokowania w 
c e l u  z a w a r c i a  k o m p r o m i s u .

0 ruski wydział prawniczy.
Wiedeń. U ministra oświaty dra I la rtla  s ta ­

wiła się dziś d e p u t a c y a  r u s k i c h  a k a d e ­
m i k ó w  z e  L w o w a ,  prowadzona przez posła 
R o m a ń c z u k a .  Deputacya domagała się za­
łożenia osobnego rnskiego wydziału prawni 
czego we Lwowie. Minister dał odmowną od­
powiedź. aczkolwiek oświadczył zarazem, że 
gotów jest popierać dalsze kształcenie ruskich 
studentów.

Rozruchy w uniwersytecie.
I Wiedeź. Dziś przyszło w uniwersytecie tu tej­
szym do gruźnych d e m o n s t r a c j i  s t u d e n ­
t ó w  n i e m i e c k i c h  p r z e c i w k o  r e k t o r o ­
w i. Demonstranci urządzili mu kocią muzykę, 
p o c z e m  p r z e m o c ą  w y r w a l i  d r z w i  do  
g a b i n e t u  r e k t o r a  O g ł o s z e n i a  w o b- 
c y c b  j ę z y k a c h  p o z d z ; e r a n o .

Zatarg Austryi z Turcyą.
Wiedeń. Dopiero dzisiejszy poranny „F reu - 

den-Blatt*1 notuje pogłoskę o zatargu władz 
anstryackich z tureckiemi w Skutari (Zob. ar­
tykuł p. t. „Za wiele hałasu-1. Przyp R* !•)• 
Organ m inisterstw a spraw  zagranicznych n i e  
z a p r z e c z a  tym wiadomościom, zaznacza tyl­
ko dyplomatycznie i nie bez celu, że „ n a  ra -  
7 t e “ zaniechano mobUiaacyi eskadry ansti o-wę- 
gierskiej.

Wieaeń. „Die Zeit“ donosi w sprawie zatar- 
gn z T nrcyą, że rząd austro-węgierski działał 
tu ta j w z u p e ł n e m  p o r o z u m i e n i u  z Ro- 
s y ą. 7'urcya przed uplywem wyznaczonego jej 
terminu iaia, p r z y r z e c z e n i e  spełnienia żą­
dań Austryi.

Zaufanie dla namiestnika
Insbruk. W czoraj po południu odbyło się 

zgromadzenie wszystkich naczelników gmin po­
wiatu insbruckiego, które uchwaliło zaufanie 
dla nam iestnika Schwarzenaua i potępiło roz­
maite agitacye, zdążające do usunięcia go z u- 
rzędn.

Walka na Węgrzech.
Budaneszt. Hr. Tisza przyjął dzis w iełką de- 

pntacyę partyi liberalnej z komitatu S o 1 n o k 
która mu w y r a z i ł a  z a u f a n i e .

Tisza w dłuższej odpowiedzi zaznaczył, że 
uwieńczenie jego krokn pomyślnym skutkiem, 
zależy od tego, czy czynny udział w walce we­
zmą ci wszyscy, którzy dbają o w o l n o ś ć ,  
k o n s t y t n c y ę i  p r z y s z ł o ś ć  narodn węgier­
skiego.

Ustąpienie ks. Sergiusza.
Berlin. „Berliner T ageblatt41 donosi z Pe­

tersburga , że generał-gubernator moskiewski

znany antagonista planów konstytucyjnych ks 
Mirskiego, w. ks. Sergiusz, ma ze swojego sta­
nowiska ustąpić, gdyż nie chce poddać się roz­
kazom ks. Mirskiego. — Jak o  następców jego 
v,ymieniają adm rała Aleksiejewa i ks. Gali- 
cyna.

Śmierć Syvetona
Paryż. Deputowany Syyeton uległ wczoraj 

po południa w swym gabinecie o t r u c i u  g a ­
z e m,  uchodzącym z pieca gazowego. W ielu de­
putowanych, wróciwszy z mieszkania zmarłego, 
oświadczyło, że możliw-e są dwie ewentualno­
ści, że albo Syyeton popełnił s a m o b ó j s t w o ,  
co im się w ydaie nieprawdopodobnem, lub że 
ma się do czynienia ze z b r  o d n . ą. Na osta­
tnie twierdzenie wskazywałoby to, że otwór, 
łączący piec z pokojem, przez który gaz ucho­
dzący mógł był się wydostać, był zatkany kar­
tką  z gazety. — Syveton miał się. wczoraj zja­
wić w Izbie, gdyż ubiegło już 30 posiedzeń, z 
których go wykluczono z powodu znanego wy- 
policzkowania byłego m inistra wojny generała 
Audrćgo.

Paryż Syvecon mieszkał przy Avenne de 
Neuilly 1. 20. Wczorą. po śniadaniu, koło go­
dziny 3, odbywał on swoją zwykłą, popołudnio­
wą drzemkę w fotelu. Gdy żona weszła do je­
go pokoju koto godziny 4, zastała go nawpół 
martwym. Serce b'ło jeszcze, lecz Syveton uie 
dawał już znaków życia W szelkie środki przy­
wrócenia mu przytomności okazały się bezsku­
tecznemu Zdaje sitj nie ulegać wątpliwości, że 
przyczyną jego śmierci był gaz świetlany, któ­
rym o g ry w ał się piecyk. Gaz uchodził bokiem 
z rury i zalruj powietrze

Syyeton miał dzisiaj stanąć przed trybuna­
łem sądn przysięgłych, oskarżony o spoliczko- 
wanie w parlamencie ówczesnego m inistra woj­
ny Andrego.

Nowy skandal we francuskiej Izbie depu­
towanych

Paryż. „Fitraro-1 twierdzi, że jeden z nrze- 
ciwnych rządowi posłów ma na to dowody, iż 
pewna liczba deputowanych z polecenia mini­
sterstw a spraw  wewnętrznych śledzi każdy krok 
dyssydentów radykalnych i tych członków „blo­
ku41, którzy w istatmm  czasie głosowali prze­
ciw rządów* Ów opozycyjny deputowany nie 
mógł się dotąd zdecydować na ogłoszenie tych 
dowodów, gdyż oDa wiał się wywołania, zbyt 
wielkiego skandalu.

Wielka zwyżka w budżecie włoskim.
Rzym W Izbie deputowanych minister Ln- 

zatti wygłosił exposó, przyczem podniósł, że 
b u d ż e t  w y k a z u j e  z w y ż k ę  58-5 m i l i o ­
n ó w  l i r ó w

Jubileusz maryański
Rzym Papiiż udał się wczoraj przed połu­

dniem do bazyliki św. Piotra, aby w kapliry  
paDieskiej obchodzić 50-letni jubileusz ogłosze­
nia dogmatu Niepokalanego Poczęcia Najśw 
P Maryi Nader licznie zebrane tłumy witały 
owacyjnie Ojca sw., który następnie silnym i 
czystym głosem celebrował Mszę św.

Rzym. W czoraj wieczorem iluminowano wspa

niale kościoły, katolickie insty tuc je  i wiole 
domów prywatnych z okazyi święta Niepokala­
nego Poczęcia

Pojedynek ministra z posłem.
Madryt. Między republikańskim deputowanym 

S o r  i a n o a byłym ministrem spraw wewnętrz­
nych G n e r r u  odbył się wczoraj pojedynek, 
przyczem deputowany Soriano otrzymał r a n ę  
w n o g ę .  Czuł on się obrażony kry tyką mini­
stra  i z tej przyczyny wyzwał on go na poje­
dynek.
Przekupstwo na wystawie w St. Louis.

Londyn. Z Nowego Jorku donoszą, że wnie­
siono przeszło 50 skarg o przekupstwa, któ­
rych się dopuścili niektórzy członkowie komi 
tetu. rozdzielającego nagrody na wystawie w 
St. Louis. Na razie wstrzymano zatwierdzenie 
rozdziału nagród, dopóki wszystkie zarzuty nie 
będą zbadane. W  jednym wypadku złoty medal 
kupiono za 1500 dolarów

Ziemia dla syonistów.
Londyn. Komisya, która ma oglądnąć onszar, 

oddany przez rząd do rozporządzenia syonistom 
w Afryce wschodniej, odjedzie w tym miesiącu 
i przybędzie do Afryki wschodniej d. 10 sty­
cznia 1605. Do komisyi tej należą: major Gil- 
bons , profesor Kaiser i inżynier W i 1 b u s c h.

Uwięzienie miss Chadwick.
Londyn. Z Nowego Jorku  donoszą, że miss 

Chadwick, która popełniła cały szereg oszustw 
na kilka milionów dolarów, została uwięzioną. 
Miss Chadwick podawała się za córkę milione­
ra  O rn eg ia , czemu Camegio jednak stanowczo 
zaprzeczył, oświadczył bowiem, że wcale nie 
będzie ściga! uwięzionej za sfałszowanie jego 
podpisów na wekslach. W  sferach urzędowych 
sądzą, że nastąpią jeszcze dalsze aresztowania. 
Skonstatowano, że miss Chadwick popełniała o- 
sznstwa pod lóżnemi nazwiskami,

Połączenie telefoniczne * Wiedniem i Lwo­
wem było dzisiaj przerwane.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca. 
M  i o h a ł  K o n o p i ń s k i .

V  l l ) Ł S f t i l V  f i .
(A rtyku ły  w tym  d z ia le  n ie  poebodzs od 

R edakuyi)

D o P a n a  J u l i u s z a  S c h a u m a n n a ,
aptekarza w Stockerau

Fraszę ujirzejmie przysłać mi zaraz cztery pe- 
i t łk a  Pańskiej wybornej soli żołądkowej z .  zali­
czką.

Gustaw Weise m. j>.
Oharlottenbnrg. 4  lipca 1902.
Dosiad można o wyrabiającego, krajo- 

w e g u  aptekarza Juliusza Scnaumauna 
W  Stockerau. oraz w każdej znaczniejszej apte-e 
w k-aju  i za granicą. Oena 1 5 0  K za pudełko.— 
W ysyła się eonsjmniej 2 pudełka. 4b4  4  3

Nuphar- w,xr°
faz Tabliczki

udznaczająca się nowość do perfumowania wodv do mycia, 
przepyszny trwały zapach.

N U P H A R  C 2  * WIEDEŃ, I Kohlmarkt I .  PARYŻ

Kursa telegraficzne.
Wiedeń, 0 grudnia
Akoye austryackiego Zakłada kredytowego “77-—. 

Akoye węgierskiego Zakłada kredytowego S e - -  .“ Akcye 
*j giobanku 285-26 Akoye Uaioabenku 554 75. ik-.j-*
u mdert snlra 450 75. Akcye B u k re re i-a  558 60 Ykoye 
BodencredJt 970- ^  Akcye Galicyjskiego Bi nku hipote- 
‘ mego 546-— Aki ye koiei państwowych 659-tO. Ykoy 
kolei { iłudnioy-ej 87-7* ńkeye kolei E 'beshal 418-—. 
Akoye .olei północne! 5490-—. Akcye kolei ozerniowie- 
cklej 681-—. Akoye Alpiny 49125 Akcye Rinia Mnranyi 
618 —. Akoye Praskiego Towarzystwa żelaznego 234*- —. 
Akcye Fabryki oroni 534 —. Akcye Tnraekn tytoniowe 
830-—. Akcye Galicyjskiego Karpackiego 'Towarzystwa 
n&ftcwega 1094-—. Ooiigacyc węgierskie Indemnizacyjne 
97 95 R enta majowa lOu 05. R enta koronowa .astryac. » 
100 20. R enta koronowa węgierska 9d lfi 58 1. Lisiy 
Towarzystwa kredytowego Tern. ».ego 99 i 5 4°/, Listy
B tnkn hipotecznego 98 80. 4 l/ i ' • LiBty B aikn  hipote­
cznego \C 40. 5°/, L isty Banku hipotecznego 112-—. 
4%  Listy Bank i krajowego 99'40. 4‘/j*/« Listy tanku 
.rajowego 101-90. 5° 0 komunalne ooligacye Beaku kra 

jowego 102-80. 4% galloyjrkie obligaoje propinaoyjne 
99-8i'. 4“I, gaiioyjsk* pożyczka krajowa z 1898 r. 99 4? 
4°/0 Pożyczka m iasta Lwowi 97-70. Losy tu n o k le  131 75. 
Marki 117 60. Buble 258 75

Usposobienie: Po słabem otwarciu wzmocnił Berlin i 
załagodzenie tureckiego konflikta.

Jedwab bal. od 80 et, za m etr, ostatnie 
nowości. Przesyłkę do domn 
opłacona i już oclona

Obfity wybór próbek natychm iast. 274 4 4
Fabrykant jedwabiu Henneberg, Zurych.

I I Y P A U M Y  ZM AKJ&MK 0 IC IIU .

'* • M i k w

S ł n e r b r m

Cennik Izby handlowej I przemysłowej 
w Krakowie

i 9 grudnia (godr 1 w południe.)

Rabie papieru we 
Marki niemieckie 
Franki Daplerowe 
Dwudziesto fraukówki

I. Waluty.

złooie

płacą
253 KO 
117 20 

95 — 
19 03

II. Listy zastawne 
i 0/, Listy zastawne prem Banku hipot. I I I  — 
4l,!j ‘/« Listy zastawDe Banku nipoteczu 101 — 
4 •/. „ „ „ 98 60
4‘/,%  idsty zastaw ne Banka krajowego 101 25 
4°/, l i s ty  zastaw ne B anka krajowego 99 — 
4°/0 Listy zast. gal Tow. kred. ziem. nieok. 99 60
4 '/......................................................... "9-letn. 99 ro
<•/, . . . . . .  66-letn. 99 -

III. Obllgacye i potyozkl.
4 >/. Galicyjskie obligaoye propinacyjne 99 35 
Ą V, P JŻyrzk* k ra jo w a ' r 1893 99 --
4 ’/» Pożyczka mi w ta  Lwowa 97 —
41/t *'/# Pożyczka m iasta Lwowa . . .  10 i —
5-/, Obllgacye komunalne banka kraj. . 102 —

i o».ą 
964 50 
117 60 

95 50 
19 .0

112  -  

102 —  

99 5u 
102 — 
100 —

99 80

100 S6 
99 6o
98 — 

102 —  

108 -

PENSYONAT
dla niemych, głuchoniemych, jąka* 
jących się i niedoięźnycn dzieci

LEONA i A. B. STEPÓW S [ICO
i ar  dram. tea tru  miejskiego w Krakowie, 

201 Kraków, ui. Długa Nr 13 49 52
U d z ie la m  c ik ze  l i  k o y j d y k c ji  i  de- 

K lam acp  zbiorowo i oddzielnie.

SM nRroaty Karawanowej i
RODUS

przy ulicy Batorego I. 18, parter,
poleca tę znaną i dobroci herbatę, orze 
wyższa jącą inne. po uardzo niskich cenach 
od 5 0  h. — Sprzedaż częściuwa takae 
n pp. A. Skó szewski t Polakiewicz, ni.

Floryańska 13. 3025 6 15

Cenniki na żądanie darmo l opłatnle.

laimienica
blisko p lan t w p odgórzu, obejmująca 21 nł l- 
Łacyj, przynodząca roi z uie i 15:J złr , je s t t  wol­
nej ręlcl do sp rze d a n ia , — Do knpna no- 
trzeba 5000 złr. reszta może zostać na hipo­
tece — Wiadomość w rest .a racy i p Hermana 
B, a tts  przy ul. Kaiw aryjskiej Nr 20 w Pod­

górza. 3405 6 15

P r  C M l i r i l i o  pooady adm inistratora dóbr 
l l M U n u J y  lub samodzielnego rrądcy. 

Posiadam hudva rolnicze oraz kilkunasto letn ią 
praktykę Liczę 34 la t, jestem  żonaty, relig i’ z. 
kat F isade mogę objąć od 1 .tyczn ia  lu t _1 
kwietnia 1905. Zgłoszenia przyjm uje Admmi- 
stracya Refonuy“ pod H 319. 3319 14 24

2 .a S t a iA / in n p  brT *sa ty  słoto,L° ą 1 W «u I I t s  l ł r t t , r o  i jn n e  t l e j .

not^_* starożytność, w yku p u je  nię 
l i e t p ł a t n i s  cełmn l a k u p n a  p o  n a j-  
wy■lszy<’h conacn M. BRENNER, jubUer 

u'- Szpitalna 9. 3206 22 25

Miód pszczelny
praw dziw ą czystą patokę, w Ht ani . gęstym, 
z w łasnej pasieki wy»»ł pc -l tą  w 6 k b ll 
szankach za pobraniem nocztowem po h- koron 
za 5 kg. już opłatn le  P .  B T E l.m  AGH w  S o -
• n o w ie ,  p Miernikowce, 3379 8 20

Piorunujący skuter • t

Słuchacz prawa
poszukuje popołudniowego zajęcia; może pra 
cować juko dependent udwokaczi, jako kore­
spondent w rosyjskim języku, lnb udzielał- ’e- 
koyj tegoż języka. Zgłoszenia przyjm uje Ad­

m in istracje  ,Nowej Reformy" pod 3444. 
3444 2 3

SM Bielizn? Rraci Sterto
w  K r a k o w i e ,  3314 8 O 

pobżukaje uzdolnionego p o m o cn ik a .

U l ik a  fo rte p ia n ó w
i p i a n in  używanych jest do bprzedanla
r  stroiciela fortepianów St. Słotwiń- 
Skiego, Kraków, ul. Szewska 10, II p. 

9443 42 100

SJSJSJSSJSSSSSSSSSSSSSJSSS1»  KKKKKKKKKKKRK 
S ANTONI ROTHE

n] w Krakowie, ul. Sławkowska I-13.
g  poleca 3 '8 7  4 6 ^
»  Przew Duchowieństwu oraz Szan. «  
i, Puolicznosci własnego wyrobu ' 
p świece i  czystego pszczelnego VŁ 
s  wosku ozdobne i kładkie, Dziecią- 
/ tka woskowe do szopki, Stoczki 
\  i Pierniki. W'elk.i wybór cukier- 
e  ków na drzewka, S(>ład świec ste- ^  
»  arynowych. kościelnych i salono- 
«  wych z fabryki Apollo. Geny umiar- 
J  kowane. Zamówtenia wył onuje jak  
8  najstaranniej i najspieszniej. 
8KKKKKKKKKKKK 8  8888K8KKKK88K

8

C y r k  S id o l e g o
n a  p l a o a  W la lo p o le .

Dzis w sobotę 10 grudnia o g 8 wiecz.
P i e r w s z y  w i«»l k  i

H I C H  -  L I F E

(schadzka arystokracyi).
iłalowy program obojmuje szefnaśeie numarow.

Galowa uprząż.
— Galowe kostyumy — Galowe uniformy —

i
BILETY wazosmoj naoywae mo­
żna w handln W. Fen (a, nlica 
Mzewska 2. od godł. 10 rano do 
6 wieca. oraz w kasie cyrkowej od 
godz 10 rano do 2 po południu. I

Jutro w niedzielę dwa wielkie przed­
stawienia o g. 4 po poi. i o g. 8 wiecz.

O godz. 4 płacą dzieci lo  la i 10-cii i woj 
Bkowi aż do feldwebla połowę ceny na »szy 
stkich miejscach. 3m3

lulbJ an ­
tyn iko ty­

nowe w pudelkach’ * cygar fabryk* ihcobl. 
Wiedeń VIII., Plarlatengaafco "238 8 40

M a s ło !  G ę s i!  
H liid  p s z c z e ln y !

isyłam co dzień świeżo bite ; gęś lub 3 - 4  
tf i n  nn Kaczek iłr . 2‘80 5 kly. paczka z po­
ręcze ni -m uam rai. co dzień świeżego m asła 
złr. 4 50, i klg i poręcz natur, miodu złr. 3, 
pół mama pół miodu złr 8*7.5 za zaliczką 
f t l t w e r ,  dom wysyłkowy, Skała o. Z NT 3. 

8424 5 6

Nowość!! Perfumy:
f  rMle du J apon, Gardenia, Tuber osa, B i ałe fio łk i.

K asetk i z  perfum am i od 1 K zo h do 20 K. 
K asetk i Japońskie i ob ińsk ie  na chusteczki, dokument,a i ręka­

wiczki od 3 K do 10 K.
P u s z k i  n a  p u d e r  i  m y d ł o  w wielk’in wyborze od 50 n do 6 K. 

R o z p y l a c z e  d o  p e r f u m  metalowe i szklane od 60 h do 20 K.
S zozotk i do w łosów , z ę b ó w ,  paznogoi i  sukien  w wielkim 

wyborze i na różne ceny. — Poleca 3394 4 o

J a n  I h n a i t o w i c z
K r n k ń n  :  Sukiennice 1. 20. — ***' : ul. Mickiewicza 1. U , —

I j w ó w : ul. Sykstuska 1 25 i Plac Marycki 1. 11.
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N a ip ię k m e js z y  p o d a r e k  GW IAZDKĘj a  z a ra z e m

„0ZD03A DLA KAŻDEGO POKOJU!!!11
Prz» zwinięciu abryki udało mi się 5:' nl1'; 8000 dywanów ściennych 

11.000 dywaninow przed łóżkt, I 6000 luni lerklnc fochrou do okien), tak, 
łe mogą » 3 sł8  ̂ rt’8Paoi»to

DY ON SC!EW«T
I Chenlllfl. po ob>d\vu. h „trenach i»Pel !le jedudki, e pięknych, trw ałych 
barwach. 100 cm. szeroki, 200 on dlugl ,z P mi śe«e.,iami: Lwy, psy, 
sarny, łab-'dż. paw. jeleń, wielbłąd, Kn'la ,-> l ta - 7-a 2 -80  za zaliczką.

* * ■

Ochrony okien, 125 1ci« "szerokie, 145 cnfi długie, /o b y d w u T ro n  
jednał ie, tylko złr 2-30 , dopóki zapas star-zy.

P i ę k n e  d y w a n i k  P ^ e d  łó ż k a
ty lko  p °  1 ®

P ierw szy  m oraw sk i a<,m wy , yłaJaoy to w ary
JULIUSZ HOITASCH, HODONIN (Góding) Nr 33.

(MORAWA).
‘śeiki podziękuwsu i ponownych zamówień. —  NiestosowDe przyjmuje -ię 

napowrót ber trudności i zwraca pieniądze. 8462 2 8

Magazyn mebH 
i Zakład tapicersko - dekoracyjny

pod firmą

STANISŁAW SrACHOWSRI
te A r a ' konne, l>>xn **(• Wt t f .

pcleca  sw oj ob fici, za op atrzon y  Magazyn w m^hle stylowe i fantazyjne do 
salonów , syp ia lń  i pokoi ia u a ln y ch . norfyery, firanki, dywany łóżka żelazne, 
materace, wkłady do łóżek, kołdry, pledy do podróży, poduszki, makaty fra n ­

c u s k ie  story do okien  i w sze lk ie  i m e przybory dekoracyjne.
P"de niuje się wszelkich urządzeń apartam entów o,l najwykwintniejszych do 
zupełnie skromnych nmeblowań, jakotefc przerabiania i pokrywania mebli, 
materaców, zakładania firanek, dywanów, tapetowania, jakoteż i wszelkich

innych d ek o raeyj. uewu 10 io

2000 etnm. ziemniaków 
sprzedania J . K.

dworski Stróże, p Zakliczyn nad Du­
najcem 3443 2 8

ma do P n m n r n i l f  hand,owy pcs^aknje posady
obszar U IIIU l»n il\ vr handlu tralantofvino-WMi»

D a  A g r t t h ó r - 1  prawdziwy przedłn- 
n a t l l l U U B U  ■ ża życie, odmładza iwy- 
delikana płeć. Broiizurki Dra Ciesielskiego o 
miodzio za darmo. Najlepszy miód deserowy, 
kuracyjny, 5 U g. tylko 6 kor- 60 hal. franco 
Miód w plastrach białych 3 kor., w żółtych 
2 kor. za 1 klg. Miód także darmo! W łasna 
pasieka. K o r z e n la w lo z ,  em. u .ucz Iw a n  
o z a n y . 3251 10 10

| / | n n -  4-latka półkrwi (wierzcho- 
l \ l c t U ^  wiec) wybornie ujeżdżona, 
z powodu wyjazdu d o  n p r z ^ d a n l a .  
Wiadomość Bracka 11. f p. 3471 a 3

w ha&diu galanteryjnu-papi* 
rowym w Krakowie lu t na prowincyi. 7głu 
szenla do Administr. Rotormy" nod 3472 

3472 2 3

Zakład wodoleczniczy 
Dra Chramca

W  Z A K O P A N E M
o t w a r t y  c a J,v  r o k .

Centralne ogrzanie. Kanalizacya. Wo­
dociąg. Światło elektryczne. Nowo urzą­
dzone łazienki. — Od 8 koron dziennie 
z całem utrzymaniem. — Prospekta na 

żądanie. 2772 47 58

Tylko w tedy p r  iw dziuy , jeżeli tró jgran iasta  flaszk a  zam knięta  
je s t  opaską jak  ODok (czerw ony i czarny druK na żółtym  papierze).

! D O T Y C H C Z A S  H l g g R O T g N Ą N Y  |_

W .  M a a g c n - a  jraita»J OKfKCZM!

T R A N
W Ą T R O B Y  M I Ę T U S Ó W

W *
(w opatow aniu prawnie chronionemu 

_ iłtego wielka flaszka 2 kor 
białego „  ̂ , b ‘

Wilhelma Maager a w Wiedniu.
Badany przez najznakomitszych lekarzy, a wskutek <aiwcpo 

traw ien ia  szczególniej także dla dzieci polecony i zapisyw any w» 
wszj-stkich tych wypadkach, w których lekarz chce spowodować 

cnienie e złego netrojn , azozeęólnlej plerbl i p łn o , 
Przybytek wag-i olała, popraw ienie toków  oraz woięole
ozyszozenie krw i. Dostać można prawie we wszyst, 
aptekach i drogueryach monarchii austro-węgier.

Główny skład i rozsyłńa dla Austro-W ęgier

"W .’ M a ?a g e i » ,  W  i e n ,  H I |3 , E e u m a r k t  Nr. 3.
Naśladowania będą sądownie ścigane. 9867 5 12

*  KttXX XXXX XX XXMXXit X yf

8 49 0Dra F R Y D E R Y K A  LENGIELA  
B a  l s a . m  b r z o a o  w y

Już  sam sok rośbnny "łynący z brzozy, jeżeli na rn iu  prze- 
dziuiai-iono korę, znany jest id rit- 'am irtnych czasów, jako n a j­
znakomitszy środek piękność , jeżeli gię jednak t°n sok wedlb 
przepisu w ^nal.zcy  przyrządzi w drodze chemicznej jako balsam, 
w takim  razie dopiero nabieia prawie cudownej iły

Jeżeli wieczorem posmarujemy twarz lnb inne nwejBce skory 
tym balsamem, ćo już u  i z a j u t r z  r a n o  o d p * d a , i \  p r a w ic  a lo -  
ax iao v u c  łu p i e ż e  z e  s k ó r y ,  j ; t ó r a  - t a j e  J l ę  p r z e z t o  . ś n l a -  
oo  , ilał% l  d e l i k a tn ą

Balsam ton wygładza na i-watzy zmarszczki i blizny pow­
stałe z ospy i n idaje twarzy młoaocianą Darwę, a cerze liałość, 
delikatność i świeżość; u suw i w najkrótszym csasie piegi, plamy 

wątropiane, blizny, ozurwonaść nosa. stłnszozenie i wszelk. * inne nieczystości cery. Oona 
słoika z opisem użycia 1 iO et D - a  L ^ n g le f a  m y d ło  b e n z o e s o w e ,  nałagodnioj- 
sze 1 .lajodpowedńiejszt m> sło dia skóry, nrnj ■'lnie przyrządzone po 60 ct.

Do nabycia w każdej większej aptece, mianowicie: we -wowle o Z. Ruckera; 
w araKOwte h Wikt ira Redjka, * Czppnijwcauh n Goiichowskiego uast. Mahi tpt 
Schmie.lt & Fon sin, d-ogoerva w Tarnopolu n Marcyaun Krzyżanowskiego, w Tarnowie 
u tt. Adlore. .1 Niesoiowskiogo, w Bielaku a A lir. Wamenthala i » droguer_vi A. Haas.
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H E N N O Ł r  7 J *
nieszkodliwy wyciąg roślinny do farbowania włosów. Barw. 
stopniowo a trw ale od blond do najciemniejszych. Pozostawia 
włosy czystymi, konserwuje i wzmacnia. — Okazała się ze 
3289 wszystkich dotychczas znanych środkow najlepszą, 4 5

P o le o r  W isk id a  R em i K raków , P lac  M aryaoki.
UENNOLINA flakon kor. 2 i 4. DEGRESATOR niezoędny 
do odczyszczania włosów' przed barwieniem flakon kor. l f60.

Dla mających dolegliwości żołądkowe*
W szystkim tym, Którzy przez zaziębienie lnb przepełnienie żołądka, przez 

spożywanie n ie z d ro w y c h ,  trudnych do strap ien ia , z b y t  gar1 cy n lnb zby* z i ­
mnych potraw, slbo te /  przez jednostajny tryb  życia naDawui się dolegli 
wośc żołądkowych, ja t
nieżyt żołądka, kurcze żoiadka. bóle v» żołądku, trudne trawienie

łub zaflegmienie,
poleoa *"• niniejszem dobry środek domowy, którego wyborne lecznicze dz.a 
/śn ie  jn i  od wieln la t je s t utwierdzeniem. Jest nim znany

środel trawienie przyspieszający i krew czyszczący,

Huberta Ullncha wmo ziołowe.
To wlnr ziołowe sporządzone jest z zioł wybornych, za lecznicze 
uznanych I z doorego wina, wzmacnia i ożywia organizm trawienia 
człowieka, nie będąc środkiem rozwalniajacym. — Wino ziołowe 
usuwa i  naczyń krwionośnych przeszkody, oczyszcza krew z wsze1- 
kicb zepsutych, choroby wywołujących cząstek I wpływa dodatnio 

na tworzenie sie świeżej zdrowej krwi.
Przei użycie w porę w ina ziolewego najczęściej .,uz w tarodkn nsnw» się 

dolegliwości żołąlkt we Nalegałoby przeto dać mn pierwszeństwo przea inDemi 
ostremi, gryzącemi, zdrowie narnszŁjącemi środkami. Oznaki, jak: Bói głowy 
odbijanie się, zgaga, wzaecie, nudności z wymiotami, które przy uhrnniiznych 
^astar.sutych, dolegliwcscuch żołądkowych występują cem gwałtowniej, zni­
kają często już po kilkorazowem picia t**go wina

7 O i t A ! 9 r i ł 7 0 n i n  1 i effr nieprzyjemne następstw a, jak  ociężałość.
A i ( t l W ( i ‘ kolki, bicie serca, bezsenność, jakoteż zatrzyma

nie się krw i w wątrooie, śledzionie i w systemie je li‘ (dolegliwości hemoroi­
dam i) oBtępnją przez winu ziołowe szybko a łagodnie. Wino ziołowe zapobiega 
niest" rwności, wzmacnia i  pudnieca system traw ienia 1 w łatwy sposób nsnwa 
z żołądka i je l it  wazolzie niezdatne oząstki.

Chudy, blady wygląd, niedokrewność, opa-
r l n i o p i p  7 0  C lii' M najczęściej skntkiem ztego trawienia, niedostate- UllIrL-IC aC  O li cznegn tworzenia się krwi i chorobliwego stanu w ą­
troby Nie mająo apetytu, wsrod nerwowego rozstroju I zadumy, jakoteż wśród 
częstego bólu głowy, bezsennych nocy, często dogorywają powoli takie osoby. 
p a T  Wino ziołowe dale osłabionemu ciału świeży impuls i/tiT Wino ziołowe 
podnieca apetyt, wpływa dodatnio na trawienie t odżywianie się, pobudza 
simie wymianę m areryj, przyspiesza tworzenie krwi, uspokaja rozdrażnione 
nerwy i daje na nowo chęć dożycia; dowodzą tego liczne uznania i podziękowania.

Wina riołowego można dostać we flaszkach po 3 korony i 4 korony 
w Austro-Węgrzech, w aptekach w Kra* !>wie, Podgórzu Zwierzyuca Wieliczce, 
Niepołomic?ch, Dobczycach, Rabce Myślenicach, Bochni, W iśniczu, Brzesku., 
Tarne"rie, Zatorz6, Krzeszowicach, Chrzanowie, Jaworznie Oświęcimie, Wado­
wicach, Andrychowie, K ętach, Lipnikn. Mąko wie, Suchy, Jordanowie, Żywcu, 
Zabłocin, Nowym Sączu, Biały, Bielskn itd.

W Królestwie Polskiem w. flaszkach po I rublu f po i rublu 5.1 kop 
W aptekach: w Proszowicach, Słomuikach, Skale, Koszycach, Miechowie Olku­
szu, Sławkowi! Sosnowicach, Będzinie, Woli remie, Działoszycach. Skalbmi« 
rzu, Wriślicy Basku. Pińczowie. Wodz;sławin, Nowym. Korczynie, Stopniej itd.

W Państwie NiemiMkiem we flaszkach po I tiarce 25 fen. i po I marce 
75 Ten w aptekach w Mysłowicach, Brzezince, A ltbernnie, Tychawie, Szopi- 
nica h K*i wicach, Mikołowie, Pszczynie, Hucie Królewskiej, Siemianowicach, 
rtncie Antoi lny, ńwietochowicacn. Rooborga, Li pinie, Szariejn, Niem Piekarach. 
Bytomiu itd. — jakoteż we wszystkich mniejszych i  większych miejscowo­
ściach Austro-Węgier, Rosji i  Niemiec w aptekach.

Wysyła także upieką H. Pai^mańsklego I Sp., Ki-nków. ul. Grodzka 22, 
K. Jahra (dawniej F . Gralewskiego, p sząwszy ''tl flaszek wino ziołowe po 
oryginalnych cenach do wicystkioh miejscowości Austro-W ęgier

p g f  Ostrzega się przed naśladownictwami! TŁSS|
Żadac wyraźnie wina ziołowego £ ? *  Huberta Ullricha.

W,

■'t

P Ilsss

Moje wino dołowe nie jeet żadnym środkiem ta jem njm : jego częśc, skła­
dowe są n*stępująci» wino Malaga 160 0, spirytus winny 100 0, glices.., na 100 0 
wino rzerwon® 2400, sok jarzębiowy 160.0, ao czereśniowy 220.0, koper 
vrlo u, anyż, korzeń hclenlom, amerykański silny korzeń, korzeń goryczkowy, 
korzef tatarakow y po 10X.

t u
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Wschodni Krem brzozowy Arnika.
Jnż  sam sok roślinny, płynący z brzozy, jeżeli na 

pniu przedziurawiono korę, znany jest od niepam iętnych 
czasów, jako najznakomitszy środek piękności; jeżeli się 
jednak ten sok wedle przepisu wynalazcy przyrządzi w dro­
dze chemicznej z wyciągiem rośiiny arnika jako krem, 
w takim razie nabiera ou dopiero prawie cudownej siły

Jeżeli wieczorem posmarujemy tw arz lnb inne m iej­
sce szory tym kremem, to już nazaju trz  r a n i  odpadają 
praw ie nieznacznie łuski ze skóry, k tóra s tr je  sie przez 
to lśniąco białą i delikatną.

Krem ten wygładza ua tw arzy zmarszczki i Dlizny po­
wstałe z ugpy i nadaje twarzy młodocianą barwę, a cerze 
bWość, delikatność i świeżość; usuwa w najkrótszym cza 
sic piegi, plam_ wątrobiane. skazy, czerwoność nosa, f.tłu­
szczenie i  v -7.“lkie in.ie nieczystości cery. Cena słoika 
z opisem użycia 3 K; wielki słoik 5 K ; słoik potrójnej 
wielkości 7 K V ysyła za zaliczką po otrzym ania należytośoi 

Główny skład 3338 1 fi
M FEITH . W iedeń, VI., M ariahilferstrasse 4 5 .

Interes restauracyjny Kandydat notaryalny
v* Iż  r a k o w i e  znajdzie stałą posady od 1 go stycznia

przy aobrym trakcie z kompletiiern nrzM 1905<. r w k/ncelaryi noUryal j na 
dzeniem z pow. 'a c.horobj właśafcielSProwincyr Adres poda Administracya 
do nabycia Wiadomość u p Seweryna, I > owej Qeśl* tu
Kraków ul Nad Wisłą 3 II p. 3473 32!313S za ua,lefaUlue markl*>

G. k. anstr. koleje paustwowe.
w y c i ą g  z  r o z k ł a d u  j a z d y

4.30
fi 43

8 10

8.30
8.40
9.02

11.00

1.16 
1.30 
1 46 
2.49

fi. 16

7.40
7.56

8.06
K.38

9.00
10.66

11.40

» a ż J | f S °  0(1 ■ p a ź d z i e r n i k a  1H 0 4  
Odchodzą z Krakowa:

rano (osob.) do Oświęcima 
r (posp.) do Lwowa i Pcdwołuoey^a ^po­
łączenie do Stróż Ja sła , Chyrowa, Skryją, 
Stanisławowa, tłusiatyna, Sokala, K->PJ 
uzyniec i G.ńrniowies).
r. oBOb.) do Lwm a i Podwołoczysk 'po­
łączenie do S tan iB ław r/a , S try ja, >ad- 
brzezia, Rawy ruskiaj). 
r mip z dc Wieliczk: 
r. ,osob.) do Kocmyrznwc i di Mogiły, 
r. (osob.) do Snoby, W adowic Z w ardo­
nia Zyw ta, Zakopanego, Gorlic, Zagó­
rza, I wowa i H uńatynL 
r. ęnsob.) do Lwowa, Stanisławowa. J a ­
sła, S tróż. Sokala, Stryja , Kopyczyniec,
Grzymałów a, 
r. (osob.) do Oświęoima. 
pop. (miesz.) do Wieliczki, 
nop. (osob.) du Mogiły i Kocmyrzowa, 
por. (błysaawiczny) do Lwowi (z połą 
„zeniami do ws-ystkich oduógl. 
wierz. (osob.) do T arnow a, Stróż, No­
wego Sącza
wiecz. (mięsz.) do Wieliczki 
wiecz. (OBOb.) do Suchy, Zwardonia. Ży­
wca Zakonarego. Gorlic., Zagórza i LT-.e 
myślą.
wiecz. (osob.) do Kocmyrzowa, 
wiecz. ieipre8B, do Lwowa Ic k a n , Bu 
dapesztu, Kom Lancyi i Konstantynopv.« 
wiecz. (osob.) do Lwowa i Podwołoczysk.. 
wiecz. (osob.) do Lwowa, °cd woloczyskj 
Nadbrzezia Sokala Stal .JMawowa Bro­
dów, No wen o Sącza. W ieliczki 
w nocy (osob.) do Sochy Zakupanogu 
i Nowegc wąozi-

(czas śroilk. europ.)

Jedyne, w ferajn wyrabiane środki:
U O l n f ł p p m i n “  niezrównany b e z t ł t i s z o z o w y  środek przeciw spierzchnięcin sk- j  

„ T l d l U U C I  l l l l l l  rąk j twarzy. (Jena 7u h.

„Odontin antyseptyczna woda do ust i zębftw, najlepsza z istniejących. Gena 1 K.
r i r | n n ł i n u  pusta antyseptyczna do zębów lepsza od Kalodontn i innych obcych past. 

j j U U U I I l l l i  Gena 40 b.

„Otrąbki migdałowe" f ,irj.Ten“ °r ” *J ’*
poleci ręcząc za iakość i oczekiwany skutek

Drognerya, pod „Lwem“ pod firm?, „J. Wiśniewski ‘
w  K ra lc o w le , u l. S t r u d c m  7. 31fiO 10 o

Paryfka w y sta w a  św ia tow a  1900:  „Grand Prix“, n ajw yżs /e  odznaczenie.

Praw dziw e  
ty lk o  

z tym
T .P .A .R M .

tMiEięyprb'

Znakiem
na

podonzwie.

D zienny wyrób  
fabryki 

40.000 par I

Jeiym Wrateici Messtorfi, Bebn et Co., Wiedeń, I.
Dostać można we wszystkich przedniejszycb handlach obuwia, towarów

gumowych i modnych, 3176 J i 20

li 1
L  uJulian Dasiewicz-

mydlarz od 40 la t założenia

w Kratowie, przy uLSzcziaiislflgi poil L 2,
dom WF W altera.

poleca Szan. Publiczności łfeafte 
r e t  a r s k ą  i N & Io jioh  ą  nietea-
palną, oraz M y d lą  własnego wy­
robu pod nazw ą i*nt» O l i -
w n e “ , czysto ziarnkowego, bez 
jakichkolwiek domieszek bardzo 
wydatne i nieszkodliwe dla bie­

lizny. 314fi 4 4

la (i J i
1
jJ

Duzo pieniędzy
jnędko  i łatw o zarobić mogą w y­
kształcen i m ęzczyzn i z dobrem  

obejściem. 3459 2 3 
/ig łoszem a pod , .E iizo pienię­

d z y  / poi.aniein dotychczasow ego 
odpisów świa ,ect\v lnb re- 

ferencyi. poste re s tan te  K raków ,

M:ód pszczelny tegoroczny), pato­
kę knracyino-desemwy, bez żadnych donnę 

i szek wysyła w blaszankach po 5 kg z pasiek 
własnyi h. jnż z opłatą poczty :a 7 koron (po 
powołaniu się na to ogłoszenie) Zarząd Dobr 
tu makiet i pasiek Zygmunta Lityńskiego w Sie 
.nikowcach, poczta Siemikowce. 3351 9 30

Gratis i fraiiko
wysyłam każdemu swój wielki, bo­
gato ilustrowany cennik z przeszło 
800 odbitki mi dobrj uh a tanich 
instmonontów muzycznych wszel­

kiego rudzajn

HANNS KONRAD
DOM EKSPORTOWY towarAw muzycznych 

w Briix Nr 1359
| Skrzypce dla początkujących już za złr. 2'40, 

2 75, 3 —, 3 40 i wyżej. Smyczki po 40, 50, 
i 70, 90 ct i wyżej. Cytry, harmonie itd. ró­

wnież na składzie — Ryiyka niema! Dowolna 
wym ana tub zwrot pieniędzy. 3398 7 30

Przychodzą do Krakowr
4.40 rano (osob.) ze Lwowa, Podwołoczysk, 

Brodów, Ickan, Gzerniowiec, Jasła, Cby 
rowa.

fi.07 r. (osob.) z Przemyśla i innych miast 
przez Snche.

8* 0  r. (e rp re s f  z lokan , Lwowa , Bukare­
sztu i t. d.

7.30 r. unieaz.) z Wieliczki.
< 4 i r. (oaoi, J z Kocmyrzowa i Mogił' ,
8.1. r. (osob.) z Oświęcima.
g a n  r. (osob) z Podwołoczysk Lwowa, No­

wego -^cza.
10.35 r. (miesz.) z psw ię,iuntt do PodgórŁft.
11..10 c. (miesz.) i WłeUCłki 

1.05 pop. (oHtb.) z Kocmyrzowa i Mogiły 
t.30 pop (u irbó z łtków wielkich. Lwowa, 

Nadbrzezia, Sącza, Jasła  
1 ‘-‘4 o ir  (błysl aw u z n jj ze Lwo va.
4.40 pop’, (osob.) i  B usia tj na i i »yqh 

n» unii transw ersalnej przez P u c h ę .
6.25 wiecz. ,0800.) ze Lwowa. Podwołoczysk

(połączenie od T a r n o b r z e g a  , Z a g ó rz a ,  
Jasła i Eudaposztu,

7.10 wiecz (osob.) z Kocmyrzowa.
9.12 wieoz. (osob.) z Oświęcim, i ,vorn 
9 38 w ie c . (posp.) z Podwcuczysk , Lw, va, 

Ickan Tarnobrzega; Nadbrzezia, N. Są<
11.00 w nocy (osob) z N Sącza i Zakopanego.

Rozkłady jazdy w formacie kies onkowvm są 
do nabycia po cenie lu  ct. n* stacj ach o. k. 
Kolei Państw,, u konduktorów, jakoteż w 1 ra ­
ków ie w biurze spedycyjnym Hu; ńskiego w 
księgarni Krzyzauowskiegu, W enkierui M »u 
rizio, w handiu Pisahera (linia A B) i w ban 
dlu iN-rębskiegu i Zimlera

austriacko-weprski,
U  v .

Przy losowaniu oclbytem dnia 5 -go grudnia 1^01 r. 
wylosowano:
4 0,0°wyoh Ustow zastawnych umarza]nvt*h w 4 0 '  a latach

K. 3,976.600 i 
4 ()°" yeti l :stow zastawnych uinaraalnych w BO latach

K. 9,102.600.
1 'rzez to ciągnienie zostały wylosowane wszystkie 

tV * e listy zastawne, umarzalne w 4 0  s latach.
Wylosowane dnia 5go grudnia 1904 r. listy zastawia© 

wypłacane będą począwszy od 1 kwietnia 1905 r. 
w kasie hipoteczno - kredytowej Banku austryacko- w^ęgiei- 
skiego w Wi e d n i u  i we w szyR tkich z a k ł a d a c h  Banku.

Spis numerku- listów zastaw IiycŁ. w veiagnięty(4] 
dnia 5go grudnia b. r.. jakoteż nie podniesionych jeszcze 
z poprzednich ciągnień 4°j0owych łistow' zastawnycłi. wydają 
na żądanie wymieniona kasa i w s z y s t k ie  z a k ł a d  y 
B a n k u  bezpłatnie.

Odsetkow^anie wylosówanych lislow zastawnych ustaje 
z t e r m i n e m  k u p o n u ,  który po oduośnem losowaniu b e z ­
p o ś r e d n i o  następuje — przeto względem lislow zasta­
wnych wylosowanych dnia 5-go grudnia 1). r. z dniem lym
kwietnia 1905 r-

W iB u B r i ,  dnia 5 grudnia 1904 r.

BANK AUSTRYACKO WĘGIERSKI.
B i l i ń s k i

g u b e rn a to r .

3487
Suess

genera'iiy rartra.
P p a n £ f e ł ’

?eneralnj sekretarz.

U 60 ct. pól kilo ficrteiiitó i
poleca

Cukiernia Adana Piaseckiego
F lo r y a u a jtu  2, H o te l D r e z d e ń s k i.

D łu g u  10. H l-.kóss 3113 8 O

1 A n i ,  gk jtjzyków w łoskieyu  an 
4 f  a u & i l  g ie isk ieyo  i rosyjskiego. 
W szelk ie  l- t o in a r z e u la .  —  Kraków, 
Kleparz, hotrt Centralny, I  p., Xr p. 11. 

2481 22 ó

We wsrystkich tsięgarniach
L u d w ik a  S tasiak s

Nowe Humoreski
('ena 1 korona 3317 5 O

F I L I A
c. k. up?z. galie. akcyjnego

kupuje i sprzedaje ]>od najKorzyst- 
niejssem i w a n m k a  m i w szelk ie  

papiery w artościow e,
wydaje

Asygnaty kasowe
pizyjin i.je  

w k ład k i na k siązeozk i nich.
bieżąc.. 320 23 24

p rzyjm u je dep czyta  wartośoio-
w e do przechow ania udziela za ­
liczk i na papier) w artościow e i 
usku teczn ia zlecenia na z ^ k u p n o  
lub sprzedaz efektów  na giełdach 

krajow y d i  i zagranicznych.,

Uoiu n j s j łu ją c i  KAMI ,
M. J. RADO suocessores

K je h »  (Fiume) 3323 5 6 
poleca nd tu ia lną  surową i paiun . k .w ę  wszel 
kich gatunków, jakoteż herbatę, rniu, koniak, 
oliw)-, owoce południowe, czekoladę kakao, 
w ina deserowe i lecznicze w 5 ku paczkach 
opłaconych i oclonych po najniższych eonach 
oraz naturalne zdrowe d a lm ą ty ń sk ie - in a  sto­
łowe w butelkach począwszy od 30 litrów ^a 
zaliczką. Oenaik na żądanie darmo i opłftnie.

e o o o  ooooi
Kurs prywatny

dla nauki*
rachunkowości państwowej i bu- 

chalteryi pojed. i DOawpjnej.
Przygotowuję w najkrótszym "zasie 

do egzami-.n z rachunkowości państwo 
wej. Kupieckiej i ogólnej. — Dis za­
miejscowych odrębny system uaaki z ró­
wnym rezultatem . — Przj tem uczniowie 
mogą b e z p ł a t n i e  m b l e r a ć  lekcyę 
kaligrafii, języka niemieckiego steni 
giafii i korespondencyi handlowej. D l.,  
n i w a m a ż i i f e b  udzielam n a n l : 2 razy 
w tygodniu bezpłctnie.J3

p  T. mający zamiar poświęcić się 
zawoaowi rachunkuwemu, a^ględnie 
przez złożenie egzaminu w fkształaić się 
obszerniej w tym zawodzie, powinni za- 
Bięgnąć przedtem inform acji, której naj 
chętniej udzielam 3124 £ >•»

Irlu  P a ń  w s o b n e  g o d z in y .  '  a- 
rnnki bardzo przystępne.

H e m ^ k  Gottlieb.
rnt. egz. naucz, rachunkowości państw.,
Kraków, u!. Dietlowska 68, II p 

i o o c o c .  o o o c  c  o o o i9

KONKURS.
Wydział powiatmwy w Wadowicach 

rozpisuje nuLojfizcno k o tkn rs na posa- 
dtj p o H i o r n i k a  te c -U u ic z n e g o ,
przeznaczonego przeważnie do zajęć 
biurowych, a tvszcz?gólnuści do pise- 
mrego załatwiania referatów  drogowych 
i do kopiowania planów

Od aandyddta wymaga si^ nie prze­
kroczonego Wieku lat 40, u k o ń c z e n ia  
szkoły przemy.-łowej lub szkół ś re d n ic h  
i świadectwa zdrowia.

Pierwszeństwo będą mieli ei kandy­
daci. którzy pracowali już w biurach 
technicznych drogowych.

Roczna płaca 1600 koron i cztery 
pięciolecia po 200 Koron.

W razie wyjazdu poza siedzibę urz^ 
dowania, pobierać bidzie pomocnik te ­
chniczny zwrot kosztów za funnan-k-ą
i d y e ty . . .

Pa roku zadowalm ającej służby na 
stąpi etabilizacya.

Term in Jo wn jszenia podań po dzień
a J  l » o i .  Uffy 3 3

U ridowice, dnia 30 listopaaa 1904.

Herbata
znak 2713 22 O

Globus
przewyższa swą delikatnością aroma­
ty cznośrią i mocnością wszystkie mne 
a szczególnie rosyjskie herbaty

Najzdrowszy coozienny napój.
Tylko w plombowany ch oryginalnych 

paczkach wszędzie do nabycia.



Nr 2 8 3 . N O W' £  K «; F O U M i

Była nauczycielka _
przyjnre 1—2 studentów lub 2 p a le n ­
ki, zapewniając im troskli <rą njflefcę i 
pomoc w nance. za wynagr. 25—30 złr. 
miesięcznie, —  Zgłoszenia pod 3484 
f r fh JSAdm. „N. Reformy4. "3484T a

Ńobota 10 G rudn ia lł)G4

W realności Hotel Drezdeński d o  
w y n a je « * la

S k l e p  n a r o ż n y
z wejściem od linii A-B,

zajęty do dnia 1 kw ietnia 1905 przez 
handel obuwia A, F rank la.

Bliższa wiadomość w handlu H. F ri- 
tacha. Mały rynek N^ 1. 3483 i 2

3492 1 2

Kanarki hercynskie
nadeszły i są do nabycia od 
dnia dzisiejszego do wieczora 

w niedzielę przy 
P l a c e  M a t e j k i  N r  2 . 

.R u d o lf Fuchs.

N a s t a w a  K o s e i i b l u m
K iu il l i ó w

zaręczeni w frndnin 1904
R a d o m ;  iii.

najlepsza, najw ybornie jsza herbata  w sw iecie! M ieszanka z najlepszych i naj­
siln iejszych h erb a t c h iń sk ic h , eeylońskich i indyjskich, do nabycia w prze- 
dn ienzych  handlach  ko rzennych
łakoci i d rogueryach . ----------=
2898 9 10 H artow nie w ysyca: t .

Monkeij
MARKA Z m AD A 

Do czyzsczenia i polerowania 
wszelkiego rodzaju przedmiotów 

m etalowych, ao szorowania w 
  domu i warsztacie.

Brand
KAMIEŃ DO CZYSZCZENIA 

Uprasza s i ę  baczyć n a  s p o s ó b  u ż y c i a

M a r k a  o c h r o n n a .
J e n c r a l n e  e i s o t o p s t w o  rtlsi A u s t r y o :  

M E N D Y K  S T O E S S S -C rt, W IEDH N , i. F r c y u o a

*417 2 2

Wysprzedaz Gwiazdkowa.

Pomocnik handlowy
poszukuje. miejsca od 1 stycznia. Zgło­
szenia pod 3 1 6 0  przyjm uje Admini­
s trac ja  „N Reformy4. 3450 a 3

Pracownia sulreń

1111*1 Eauacbowstiej i ffarsawi
w  K r a k o u > i * f H z m o s k a  i ‘2 ,  I I  p .  

wykonuje svybk j i elegancko powierzone ro­
boty po cenach umiarkowanych. 3448 3 3

Istniejąca od przeazło 40 lat

wyi^ową .Bosobnoić oobyoia _ Fabiyka Pierników Miodowych 
Kistoryi literatury polsljte b. spra Holechie^

w  K r a k o w i e ,  n i .  f i r a c k a  i i

349C

K r a k ó w .

Potrzebna osoba
dochodząca do pomocy przy zajęciach 

domowych, przy szyciu i kuchni. 
Zgłoszenia nandel galanteryjny. Ry­

nek 29 .3499

J u ż  nadeszły

Ja k  corocznie polecam y niżej cen ia- 
o rycznych to we sezonowe , kapelusze , 
b luzy  i h a lk i , boa fu trzan e  i ta n ta z y jn e , 
ręk aw iczk i, pończochy, szale.

N o w o śc i l ia lo w e “ . 3497 1 8

Bogato zaopatrzony

I p i :  ton® teslicu i teciracn
jakoteż futer, p ilto t, rstelkii h ud> sń  dla Pa 
nów Studentów itp. poleca P. T. F nblicznof 
na sezon je iienny  i z im o w y  po bardzo niskich 

cenach _ m
w  o  j c i f c c h  S e j m u j

n i .  B t o U r a k a  « 2736 20 0

Zimler i Spółka.

w 6 tomiki b
Dra Piotra Chmielowskiego.

Znakumlty tan podręcznik lite ra tu ry  polecony 
przez s. k. Kodę szkolną do zakupna dla bi­
bliotek szkolnych, daje kompletny „b-az ura­
nowego życia naszego msrod* a i  po dzicu dzi 
s-ejszy i zdobiony nortretani z / i ^mltych pi­
sarzy podobiznami ioh pisma i niektórych pier­
wszych w ydać dzieł. L ite a tu -a  ta  nznana zo­
sta ła  przez całą krytykę za dzieło plerwaze- 
rzfdnej wartości. To też nie powinnr go pra- 

knąć w żadnym polskim domu.
Historya literaljry polskiej w 6 tomach (cena 

( k s ięg fsk a  w> nosi bez oprawy 15 złr w opra 
wie 17 złr.). W  celu większegt rozpowszechnie­

nia obecnie znacznie zniżyliśmy cenę, a m ia­
nowicie: Za dzieło bez opra wy 6 zh. 50 c i , 
w oprawie 7 zir 50 et. — Zapas nie wielki, 

kro więc pragnie skorzystać ze sposobności n .
| kupieni* te j cennej rzeczy, zechce pospieszyć 

z zamówieniem do 
Wydawnictwa ..Wędrowct“ , Lwów. Plac Ma- 

ryaoft’ I. 4 3186 5 8

noleca
w najlepsz. gatunkach tylko wyłącznie 
z miodu wyrabiane pierniki, na sztuki 

i na wagę. w wielkim wyDorze 
Również poleca F. T. Publiczności na 

św. Mikołaja i Boże Narodzenie Miko- 
łaje figury i rozm. ozaoby Da drzewko.

Wszelkie zamówienia tak w miejscu, 
jak  i na prowin 'J. przyjmuje się i wy­
konuje na czas oznaczony. aigp 4 s

L. 11091

K o n k n r s .
3481 1

©O

elem nadania prowizorycznej posa­
dy t e e b n l c z n e g o  k i e r o w u l k a  
miejskiego zakładu elektrycznego w 
Podgórzu, rozpisuje M agistrat miasta 
Podgórza konkurs z terminem do Jjf® 
l a t e ^ o  1 9 0 6  r .  Posada będzie za­
mieniona po roku zadoftalniającej słu­
żby na stałą. Do tej posady przywią­
zane są pobory służbowe
a) płaca 2400 koron,
b) mieszkanie w naturze.
c) opał,
d) światło,
e) za nadzór maszyn w chłodni i rze­

źni 400 koron.
Urzędnicy zakładu elektrycznego u- 

zysaują po s taKilizacyi zapewnień.e do 
em erytury

Magistrat miasta Podgorza.

Słynne v  swiecie zimowe jabłka
(złote renety)

W ysyłam z u u ,  piękne, wielki#, wj bieraiie 
zieie renety w 5 kg koszykach o p ła tu e  stąd  
za zaliczką 3 K 60 k, te tn a r m etryczny 36 K 
z odstaw ą do naayi Za! estetyki, *ck m ali- 
lO W T , bardzo Wódki i dobry 2 K (50 h za litr  

loco Zaleszczyki. 3489 1 5 
A. NU8SBBATICH. Z eleesecyU

Walne zebranie
C z ł c n k ó ^

„Spółki wiertniczej krakowskiej"
Stowarzyszenia zarejestrow anego z o- 

graniczoną poręką (w likwfdacyi),
odbędzie się w  n i e d z i e l ę  d n i a  I& 
g r u d n i a  1 9 9 4  o  g o d z i n i e  5  p o  
p o / n r i n i n  w  wiali T o w a r z y s t w a  
Z a l l i -7 .b n w e g o  (ulica Szewska 16, 

(I piętro).
PORZĄDEK DZIENNY:

1. Przyjęcie bilansów i zamknięć ra­
chunkowych za łatą 1902, 1903 i 
1904 i udzielenie likwidatorom abso- 
lutorvum.

2. W nioski likwidatorów o zakończenie 
likw idacji i rozdział pozostałej go­
tówki między udziałowców, jakoteź 
wybór mającego przechowywać ks’ę- 
gi i akta Spółki wiertniczej k ra ­

kowskiej. 5482 l 3

Zawiadomienie.
Nmieiszem mam zaszczyt zaw iadomic 

p T .. Publiczność, iż o t w o r z y ł e m  
w  K r a k o w i e ,  w  R y n k u  WM* 
w n y m  1 7  (dom przechodni do ulicy 
Brackiej) 31K5 7 10

Pracownię i skład futer
D0d nrm ą a .  p .  F A C K L E R

polecam itra męskie, garnitury  dz’e- 
dzięce, kęlie v najnowszych fasonach itp. 
P rzyjm uję roboty pod najprzystępniej- 
szemi warunkam i \ćykem.nie dokładne 
i spieszne. Polecając się łask. względom 
P. T. Publiczności, kreślę 8ię z powa­
żaniem -**• F w kler.

OOOQOQOOQQOOOOOQOOOOOQOOOOO

W I N O  W Ł O S K I E
sto łow e , - B A R L E T T A “ 

naturalne bardzo smaczne
białe  1 czerw one, sp ro w a d z a n e  w p ro s t  od p . odu cen ta ,

poleca 3474 2 4
w b u te lk ac h  litro w y ch  o ra z  beczkach

A. U A W E t K A  w K R A K O W I E
C. k Dostawca Dworu 

Przesyłki na prowincyę z piwnic transito odwrotnie.

©O

49 0

B ardz« w ielka iloU 
osób polepszyh twoje, zdro't'ie 

takowe utrzym uje przez użyicam e

'PIGUŁEK PRZECZ f SZCZ4JACFCH

D - C1U W A
Srodi-k popularny o<J dłuższego czasu, eivoiio 

Uliczny, latw, do użycia. Czyszczą kre\, daje się 
, [stusówać prawie we w szystku b chorobach chro­
nić iyrh  jak oto : liszaje, reun.alyznr.y, przestarzałej 

itarV i r e  i z c ^ e ,  zatkania, zanik pośtairan u kobiet, 
nn-zoły osłabienie nerwów, brak i,pet'tu >, 
cszelkich zaf H.en.ach, mdłościach, anemn złem 
rawieniui powolnem funk.wonowaniu zoładka^

V I O  U L  K I  C A U Y I N  są do n n h y n ,  »«4 
czzutfm ck w iększyeh aptekach tnm ato , 

w PARYŻU ■ _
Fauhourg Sa in t-D enis, 141

Parowa fabryka mydła i mydełek toaletowych
założoui w r. 1874 — pod firma

S T U A Y  ROŻNOWSKI Y KRAKOWIE
poleca swoje znano z dobroci

dYDŁA BO PR *-SfIA.
Specyalni# polecam <(atunk.i saopatrzone 

murkami cchronuemi i firmą, jak

Mydło z syreną 
Mydło z Krąknsea 

Mydło karawanowe z wielbłądem.
Mydła mego wyręba i.ą nadzwyczaj 
dlatego naitftńszo. ■■ ■

Marki te  by^rejł naśUde- 
wane, dlatego probzę żądać 
TYjM/żnie m jd la  do prania 
tylko z powyższemi m u -  
kami i z moją firmą, wyci­
śniętą na każdym karrałka. 
w ydatne i oszczędne.
Do nabycia wszędzie

722 »9 0

Proszę żądać
£ r * t i*  i f ra n k o

I mego bogato ilustrowanego cenni­
ka z  przeszło 800 odbitkami zegar­
ków, wyrobów srebrnych i złotych.

R A M U S MOMRAD
Pierwsza fabryka rejarków w Brii* Nr 1358 

fCzechy). 3397 7 30 
Prawdziwy „uuowy kotw remont, w raz z ran- 
Ciszkiem ur. 9 25, 3 zej arki złr. 6 50. Niema 
ryzyka! Dowolna wymiana lub zw-ot pieniędzy

Najtańsza wielka ilustracya polska

,Wędrowiec"
w J-okll 1 0 0 5  (In tkow a1 fisętlde nam ow szą powieść 

i ia b ry e li Za po lsk ie j

Fragment Historyczny z wojen Napoleońskich. 
W acława Qą*ioro>esfHego L ad  te i ka  Stasiaka

„ODWROT“ Cykl Humoresek.
JNartto utwory powieściowe i nowelistyczne. Augustynowicza, Glińskiego, 
Kenar i Reymonta, Rodziewiczówny, Srokowskiego, Walewskiej i w. i.

d h -*  i l a  b i e ż ą c a  zawierać będzie najważniejsze wydarzenia 
w  i l u s t r a c j i  w kra ju  i zagranicą.

Korespondencye z „DALEKIEGO '«SCH0DUK uczeetmka 
wojny roeyjako-japońPkiej.

Bezpłatne Prem ium
Rozpoczynamy wydawnictwo zbionc we dzieł 

ulubionej autorki „Wrzosu'1

Maryi Rodz-ewiczówny.
W ro k i 1 9 0 5  wydamy „ U r n a i j l i s a  . „ S i r a s z n c g o  O z ia i l u -  

u l a " .  „ R T e k i f n y c l i ”  i t d
Każdy z °rennm eratorow  „W ĘDROW CA" otrzyma w ciągu roku

toinow p ow ieś 'i 
\i odstępach m iesięcznych

P ien u rn e ia to rzy  „Nowej R erorm y4 mogi. o trzym ać oismo 
„W ędrow iec" |»o z i i i ż o n o j  4;eiij<». a m ianow icie w b ia k o w ie  
za J O  k o r o n  (zam iast 24 k o r.), z p rzesy łk ą  pocztow ą zn 
2 0  k o r o n  (zam iast 25  k o i. 50 h a l.) rocznie, M ożna fu \n u - 
m erow ać tak że  półi ocznie lub kw arta ln ie . 34]-  , Ą

r o k  1 9 0 5 i |U 'óI» ii(‘ o  u  in  e r y  wysyła

bezpłatnie 12

Najodpowiedniejsze podarki w obecnym czasie
p /j l  e c ą

pracowniaSkład i  ppaeownia futor*

A  f l R M f t T Y S A  i  S P .
po najniższych cenach.

n i .

K r a k ó w ,  
Bracka 1.

3420 2 5

W y r a z y  k a c k ie !
z najlepszego  przędziw a, jak. n a jr ta ra n n ie j  w ykonane, j a k o to :

Płótnu białe zwykłej i prześciersdłnwej szerokości. Dymy. Dreliszki. 
Ręczniki, Chusteczki do nosa Ścierki, Obrusy. Serwety. Barchany, 
Flanele. Szewioty, Płócienka kolorowe na F artuszki, Sukienki, Bluzki 

i t. p., p eW a jio cenach umiarkowanych

Tkalnia płócien i Skład wysyłkowy

M i c h a ł a  M i ę s o w i c z a
w K o r< '« ;  n i«  k o l o  X 4 ro » n a .

Proszę żądać cenników i próbek towaru!
2784 10 10

Efektowna nowość na Gwiazdkę!
Lalka samobiegająca.

thąkiuą, cuła w najlepszy jedwab gustown:e ubrana, z prze 
piękną głową porcelanową cielistą, z oczyma sz k lan en n  
i najmodniejszą fryzurą z dobrem urządzeniem j» k  w ze­
garku (naciąga się kluczykiem) i z mechanizmem do biega­
nia tak. że biegnie b. daleko, spokojnie, bezpiecznie, sama

C e n a .  &  K *
Zamówienia zbiorowe dla rodzin , znaiomych i t. d. po 
zniżonych cenach. 3358 2 3

3 lalki 1? B ,al®h 20 K,
po o tr z y m a n iu  n a le ź y to ś c i  lub z a  zaliczką.
W skutek zam ów ień  n dchodżących w bardzo wielkiej 
j ości uobrze j»et zamówić już teraz. W  handlach lalek 
lub za b a w ek  n i e  można dostać tej lalki jako jedynej 
w swoim rodzaju, lecz wyłącznie i jedynie sprzedaje

L E O N  N I L I l I l l t l t l / H G
VI Jeden, n  Ferdiium datraM ie 20 .

P r o s p e k t  na
bezpłatnie na żądanie
Administracja W ędrowca14, Wa. szawa, Nowy Świat Nr 4 7 .

f a j t r i ę k i s z y  / a k ł a i l  p o g r z e b o w y

- j r t  n  e g o
Główny skład i  fab rjks Jam ien  przy u l  iw .  T o u m m  1- 4  (taż przy P lacu Szcze­

pańskim) Teleńra Nr 331. — F ilia  u l. K o p e rn ik a  l. o.
Zikład urządza pogrzeby dla YTSzystkich stanów, sałatw ia sam waayatkie for­

malności, nchylaimj pozostałej rodzinie w s z e ^ e  trudy  Również podejm uje *’? pwe- 
wozn ze fok a wszystkich krajów Europy.

n« ząds.,f) apiata w r a u s b  miesięcznych 
0 ‘óijąc własne katakumb',, odstępuje miejsca pojedyncze na wiec i i ozm.t, 

tudzież przyjmuję zwłoki do tymczasowego urzechnwania za miernym azyuszem mie­
sięcznym.

UWAGA: Niektórzy z przedsiębiorców krakowskich ogłaszają, iż ms 
wyTob irnmien, co jes t niezgodno z prawdą, gdyż żaden z nich nie ma u

TK.ztałceiiia, a  u ju a n e m  i trum ien wyrabiać mu nie wolno, a  tylko ja, 'jeden, jako 
m ajster stolarski, prawo to mam i fakł yoznie trum ny wyrabiam. .£491. 2t> O

iają własny
fachowego

7 o | * 7 p r i  p a d e .i Antonieao K r s i ń s k i e g e  
Ł  a i  A C |U  w Jeziorzanach ta Czortków, wy 
sr łs  w każdej porze roku miód lipcowy, prza- 
śny prawdziwy, w 6 klg. blaszanksch (w szyst­
ko opłatnie) po cenie 7 kor.; miód lipcowy za 
cenę 7 kor. 70 hal. W ysyła również odszcze- 
gólnirnr na kilku wystawach miody pitne jak 
kasztelańrki, panieński, królewski i miody o 
wocowe, jak . wiśniak, dereniak, m aliniak, po- 
ziomczak. g ru szn ia t, iabłezak, winoponiak po- 
rzeczniak i t. d. 'w 5 klg. blaszankach od kwo­
ty  6 kor. 40 hal. do 6 kor. 80 hal. (wszystko 
opłatnie) — Cenniki na żądani" bezpłatnie 
i franco. 3093 9 10

Kalafiory nsapolitańskie!
'a dalafiory ntapolit. białe jak  mleko K 290  
la ^omarańoze mandarynki bar. dobre „ 3 80 
la Pomarańore mewnskie z cienką skór. „ 3' — 
la Cytryny mesyńskie b dobre . „ 2-»o
la Smyrneńskie figi sułtańsirie w pudeł. |  4 85 
la Kasztany rzymakie oardzo wielkie . „  3 50 
la Rodzynki stołowe Malaga najlepsze „  8'5o 
wysyła w 5 kg. paczkach rpłatnie do mlejaca 

przeznaczenia za zaliczką 3486 9 8
Jotefine Wittwe Siironi. Triest.

W
ytraw ny nieskazitelny urzędnik 

o b j a z d o wy ,  z autentycznymi, 
sprawdzić się dajacymi dowo­
dami skutecznej pracy organ1 

zacyjnej i akwizycyjnej, znajdzie 
bardzo korzystne umieszczenie mogące 
w danym 'azie  być rękojmią zapew 
monego bytu na starość. Oferty do biura 
asekuracyjnego Grodzka 1. 6. D yskrecja 

zapewniona 3437 3 3
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Zarza-d w io n io y  Gonter
W Slklos koto Yill&ny, Pntnd. W ęgry, 
wysyia od dzisiaj wina ze swych kilki 
letnich zbitrów tui/.* częściowo i doitai 
cza na próbę za zaliczką w 4-litrowyrh 
gąsiorach oplecionych opratnie wraz 

z gąsiorem 3055 19 29 
W ina czerw, gabinetowegn 

lub hiiłcgo Riessling . za złr. 3 —
Słodk eg i R uster . . . . „ „ *•—
Tokajskiego . . „ „ 10 —
Samorodnego . . . . , ,  ś —
Śl.wowiey stsre j, b dobrej „ .  5 50
Wódki treber . . . . „ „ 5 —
Koniaku starego, własnego

w y u b u  .  „ „ 8 —
Cennik dla większyoh odbiorców za darmo. 

Zdolni zastęncy potrzebni wszędzie.
wmmmmmmKmmammmmmmm

Jeżeli kaszlesz,
zażywaj Oskara Tietzego

ukf«rbiE -  &
fi l !fe « ■*£
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Ten pyszny środek dnmuwj7, przyjemny i z a -  
p jbiegae czy przyniósł mż tysiącom zarowno 

'gę jek ipom oc w  k a a s l n  o li ry p o * . dra- 
m ienlu w  gardła 1 i  d. j zasługuje n» 
to, żeby go wszędzie polec-i ,ak  najgoręcej. 
W torebkach po 40 h można dostać w aptekach 

i drogneryach.
Składy: w Krakowie w aptece: M. Pronin 

W. K< dj **- r- K l- 'Ii kuc kiego, V Gralewskie g0 Spai k., J  Macndziógkiego, Konst. Wiszniew- 
skł®if0’, w Podgórzu: K. Łuczki. D. M atili; 
w >. t ic z n : R. Jakubowskiego; w Bochni: A 
i oissa; W Zakliczynie: Karola Tarczyńskiego: 

tudziez praw ie w każdej aptece i Jrogneryi 
w Galicy’. 3:,72 2 M
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N i JODOB ZKUZA NIIZMIEANTM

2 ?  i i Y - T m  A p r o b o w a n e  ^ r z e z  m u
w  A kadem ią m edyczna
© w  P a r y ż u ,  a d o p to w a n e ,

K 0 S S S H p r z « 2  F o r m u la r z  o ffl 
O  ^ S B S B ^ c i a l n y  f r a n c u z k i,  a a n k

I SM  c io n o w a n e  p r z e z  r a d ę  i s s i
"  * — “ Petersburgfu.o

r s * l l  a

Medyojoą w 
P o » ’ s l » j ł c c r* WD J Z e i n i e w U s n ' i ś c i  J o d u  2  

i i < ' u s , p ’g ^ łk  t o  i k t  k u j ą  w y ł ą i - u i e .  w e  Węjfr „  izys&ł eh 1 >d**jseh chorób, któi j wywo- W

( 2  b e fsk u to ó a n o R n j  w  C lń lo r o * ia T > l s ( ia c z c e  , &wL e u c o r r n ś a  /jia.ych ..ptswocó) wArne- f 1
f j  o o r r h ó f t  z a tr z y m a li  e z u p e łn e  lu b  c z y ó c to -  (źjj 
•;», w e  e y ir f a r n o jc i ; ,  w  S u c h o t r c l i ,  - v  S y f i i i s  g o .
™  o r g a n ic z n e j  e l c .  O s t a t e c z n ie  p o d a j ą  o n e  

l e k a r z o m  ś r o d e k  t e r a p e u t y c z n y ,  n a d a w y -  t f  
0  c z a j  s i l n y ,  d o  p o d ż y w ia m a  o r g a n iz m u  i  d o  f )  
«  w z m a c n ia n ia  k o n - . : y t u c / i  l im t a t y c z n y c h ,  A  
p z  i l a b y c h  l u l  o s ła b io n y c h ,  
w  N l B .  —  J o d  n i e c z y s t e g o  łu b  zi p s u t e g o  “  
f j  ż e la z a ,  j e s t  ' e k a n  r e m  n  e p e w n e c a ,  r o z  0  
a’ ■ d r z a ż n ie j a c e s n .  J * k  d o w ó d  c z y s t o ś c i  ; A  
S  a u t e n t y c z n o ś c i  p r a w d z i w y c h  P i ę u  o k  ^  

“  B l a n c a r d a ,  ż ą d a ć  n a l r t y ,  n n i r  p i e c z ; ć  n a  ®  
O  s r e b r z e  i  p o d p i s  * _ sz  n . ■ C W

m-r ■ c iszy  -  „ ło ż o n y  u  s p o -  R
Q  d o  z i e l o n e j  e t y k i e t y  ^  9

A p te e a r c  w .P a r p z t i ,  a c «  BONAP.i t e , 40 ®
ł-Zi ® w yarazK O A l: S ię  r a n e a i w - r w .  M

rfc 4* B * 4 b
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Z D ru s a rn i L ite ra t kiej (przedten i pot! fm c ą  Nowa D ru k a rn ia  Jag ie llo ń sk a) w K rakow ie, ul. Jagielloń^Ka 10. R z ą d c a  Drukarni L  TC G ó r s k i


